
Dztslaf w numerze: Czyste niebo ♦ Małe ludzkie dramaty

}} Sto dwudziestka piątka

14 bm. z okazji zakończenia budowy potężnej turbinv 
o mocy 125 MW do Zakładów Mechanicznych w Elblągu 
przybyli: I sekretarz KC PZPR - Władysław Gomułka 
członek Biura Politycznego KC PZPR — Zenon Kliszko 
min. przemysłu ciężkiego — Franciszek Waniołka oraz 
przedstawiciele miejscowych władz z pierwszym sekreta­
rzem KW PZPR w Gdańsku — Janem Ptasińskim i prze­
wodniczącym Prez. WRN — Piotrem Stolarkiem. Po krót­
kim i serdecznym powitaniu, W. Gomułka wraz z towarzy­
szącymi mu osobami zwiedził Zakład. Gości oprowadzał 
nacz. dyr. „Zamechu” — Józef Wanat.
Oczywiście największe za­

interesowanie wzbudziła sta- 
.cja prób, gdzie przechodziła 
ostatni egzamin sprawności 
turbina o mocy 125 MW. Dy­
rektor złożył meldunek o za­
kończeniu budowy i prób te­
go potężnego agregatu ener­
getycznego. Goście z podzi­
wem oglądali turbinę intere­
sując się jej szczegółami tech 
nicznymi i zaletami eksploa­
tacyjnymi. W ogromnej hali 
stacji prób zapoznali się oni 
również z turbinami mniej­
szej mocy. Obok wielkiej tur­
biny 125 MW. trwały próby 
turbin o mocy 50 MW, 6 MW, 
2 5 MW.

Oto kilka danych o „sto dwu­
dziestce piątce”. Sama turbina 
waży około 700 ton, a wraz z ge­
neratorem i kotłem ponad 1000 
ton. Składa się ona z 50 tys. czę-

Wł. Gomułka w elbląskim „Zamechu

dla „Konina"—gotowa
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I. Liga - SowiAsKi 
we władzach ŚFZZ

Wieczorem 14 grudnia odbyM 
się także posiedzenie Rady Ge* 
neralnej, na którym sekretarzem 
generalnym Światowej Federacji 
Związków Zawodowych wybrany 
został Louis Saillant (Francja).

Na posiedzeniu Komitetu Wy^ 
konawczego przewodniczącynż 
SFZZ wybrano Renato Bitossiego 
(Włochy).

Wiceprzewodniczącymi SFZZ 
zostali W. Griszyn (ZSRR), B. Fra 
chon (Francja), Liu Czang-szen
(Chiny), Dange (India), H.
Warnke (NRD), L. Toledano (Me-
ksyk), 
(Polska),

Ignacy
Njono

Loga-Sowiński
(Indonezja),

Rok XVII
Wydanie A’

ści — wiele z nich wykonano z 
dokładnością do 0,001 mm. Agre­
gat pracuje pod ciśnieniem 127 
atmosfer i przy temperaturze 530 
stopni. Jego wartość można po­
równać do wartości statku o noś­
ności 10 tys. DWT. Turbina zdol­
na jest oświetlić kilkusettysięcz- 
ne miasto. Jego moc przewyższa 
łączną moc wszystkich elektrow­
ni woj. gdańskiego.

Za kilka miesięcy turbina 
rozpocznie prace w elektro­
ciepłowni „Konin”. (PAP)

choinkidholnkl

ileż to radości dla najmłodszych. 
Wyciągają rodziców z domu, 
prowadzą na plac, gdzie rzędem 
stoją zielone drzewka. Dłuższe 
zastanawianie się, która z nich 
jest najpiękniejsza... Potem biorą 
choinkę pod pachę i z dumą 
maszerują do domu. Do świąt 
drzewko będzie wisiało na bal-

Poznań - 
piątek, 15 grudnia 1961

Cena 50 gr
Nr 296 (5557)

Zupka (Czechosłowacja),
F.

Pa-
storino (Urugwaj), A. Shafi (Su­
dan) i I.azaro Pena (Kuba). (PAP)

Posłowie postulują
szybki rozwój automatyzacji

W późnych godzinach wieczornych 13 hm. Sejmowa Ko­
misja Planu Gospodarczego, Budżetu i Finansów zakończy­
ła debatę nad rządowymi projektami Narodowego Planu Go­
spodarczego i Budżetu Państwa na rok 1962. Tym samym 
trwające od blisko miesiąca intensywne prace komisji sej­
mowych nad ustaleniem zadań gospodarki narodowej i ad­
ministracji państwowej oraz przewidywanych dochodów 
i wydatków państwa w roku przyszłym zostały zakończone.
Komisje odbyły w tym okre 

sie około 50 niezmiernie pra­
cowitych posiedzeń. Poza tym 
obradowały liczne robocze ze­
społy poselskie, które analizo­
wały poszczególne zagadnie­
nia, przygotowując wnioski 
dla komisji. Posłowie wysłu­
chali sprawozdań i informacji

Nauka bez więzi z praktyką
Porozumienie 

w sprawie Komitetu
Rozbrojeniowego
W Nowym Jorku zakończy­

ły się radziecko-amerykańskie 
rozmowy w sprawie składu 
Komitetu Rozbrojeniowego, 
które prowadzone były zgod­
nie z rezolucją XVI sesji Zgro 
madzenia Ogólnego NZ z 28 
listopada.

Wspólny projekt rezolucji 
radziecko-amerykańskiej oprą 
cowany w czasie rozmów prze 
widuje utworzenie Komitetu 
Rozbrojeniowego w składzie 
18 państw, w tym 5 państw 
socjalistycznych: Związek Ra­
dziecki, Czechosłowacja, Pol­
ska, Bułgaria i Rumunia; 5 
państw bloku zachodniego: 
Stany Zjednoczone, W. Bryta­
nia, Francja, Kanada i Wło­
chy oraz 8 innych państw: 
Birma, India. ZRA, Etiopia. 
Nigeria, Brazylia, Meksyk i 
Szwecja.

V Plenum NK ZSL
14 bm. rozpoczęły się obrady 

V Plenum Naczelnego Komi­
tetu Zjednoczonego Stronnic­
twa Ludowego. W obradach 
Plenum biorą także udział za­
proszeni działacze kulturalno- 
oświatowi z szeregu powiatów 
i gromad.

Po otwarciu obrad przez pre­
zesa NK — Stefana Ignara se­
kretarz NK Sylwester Leczy- 
kicwicz wygłosił przemówienie 
wprowadzające do dyskusji 
nad referatem Prezydium NK 
ZSL o podstawowych proble­
mach pracy kulturalno-oświa­
towej na wsi, którego tekst 
wraz z projektem uchwały u- 
przednio został rozesłany człon 
kom NK.

Następnie toczyła się dysku­
sja.

W piątek, 15 bm., dalszy ciąg 
Plenum. (PAP)

Akcja „Głosu

konie, 
szych 
cych 
więc

Na placach widać i star- 
z pietyzmem wybierają- 
piękne drzewka. Radość
dla wszystkich. Trzeba

przyznać, że w tym roku drzewka
jak dotychczas są ia-

dniejsze. {Jkj
Fot. — K. Przychodzić

Oświadczenie 
rządu ZSRR w ONZ

Stały przedstawiciel Związ­
ku Radzieckiego w ONZ, wice­
minister W. Zorin odczytał w 
czwartek na posiedzeniu Ko­
misji Politycznej ONZ oświad­
czenie rządu radzieckiego, któ­
re między innymi stwierdza:

W związku ze wznowieniem 
rokowań w Genewie, departa­
ment stanu USA opublikował 
oświadczenie, z którego jasno 
wynika, iż Stany Zjednoczone 
nadal zamierzają przeprowa­
dzać próby nuklearne. W tym 
samym duchu wypowiedział 
się i* rząd angielski, stwierdza­
jąc, że nie może „brać na sie­
bie zobowiązania, że nie będzie 
przeprowadzał lub nie będzie 
popierał przeprowadzania dal­
szych prób jądrowych”.

Biorąc pod uwagę względy 
umocnienia obronności własnej 
ojczyzny, bezpieczeństwa naro 
du radzieckiego i in. miłujących 
pokój narodów, rząd radziecki 
zmuszony będzie powziąć de­
cyzje przeprowadzania w 
Związku Radzieckim doświad­
czeń z bronią jądrową, ażeby 
stale utrzymywać na odpo­
wiednim poziomie obronność 
kraju. Jednocześnie rząd ra­
dziecki nadal dokładać będzie 
wszelkich wysiłków, ażeby do­
prowadzić do porozumienia w 
sprawie zakazu wszelkich do­
świadczeń z bronią jądrową.

W każdvm domu dz>plo sztuki

Kiermasz trwa
Wczoraj większego zakupu grafik dokonał J 

ki Dom Kultury. Spodziewamy się, ze inne insty t ] 
Pójdą w ślady WDK i zechcą przystroić ściany swyc i 
kali dziełami sztuki poznańskich plastyków. §
Przystępnymi cenami: od 90 do 150 zł.

Kiermasz czynny jest codziennie od 10 do
’ Książki przy ul. Ratajczaka--- —

Międzynarodowej Prasy i 
(narożnik 27 Grudnia).

me zapewni postępu
Spotkanie naukowców - rolników w KW PiPR

Spotkanie dzisiejsze jest konsekwentnym następstwem 
uchwał, odbytego w listopadzie Plenum KW w sprawach 
podstawowych założeń wielkopolskiego rolnictwa w dziedzi­
nie wzrostu produkcji zbóż i pasz — stwierdził na wstę­
pie sekretarz Stanisław Furgał. Rendez-vous, zorganizo­
wane w dniu wczorajszym zgromadziło około czterdziestu 
przedstawicieli placówek naukowych Wyższej Szkoły Rol­
niczej oraz placówek naukowo-rolniczych, które roz­
siane są na terenie Poznania i województwa (podległe roz­
maitym instytutom).
Podstawą dyskusji, zmierza­

jącej do nakreślenia wyrazi­
stych dróg powiązania nauki 
z praktyką i na odwrót — był 
referat kierownika Wydzia­
łu Rolnego KW PZPR. Jana 
Heidryclia. Wystąpienie to w 
sposób syntetyczny przedsta­
wiło najważniejsze trudności, 
hamujące dalszy rozwój pro­
dukcji rolnej w Poznańskiem. 
W szczególności mówca zwró­
cił uwagę na następujące spra­
wy:

10-lecie Wojskowej 
Akademii Tachnicznaj

14 bm. rozpoczęły się obcho­
dy 10-lecia Wojskowej Aka­
demii Technicznej im. Jaro­
sława Dąbrowskiego.

Roczne zadania wykonały w 
tych dniach fabryki podległe 
Zjednoczeniu Przemysłu Me­
blarskiego, które dostarczyły 
do sprzedaży wiele nowych 
typów mebli, podwoiły eks­
port i wyprodukują dodatko­
wo w okresie do końca bm. 
meble o -wartości 95 min. zł.

Z nadwyżką wykonało tego 
roczny plan Miejskie Przed­
siębiorstwo Robót Wodociągo­
wych, Kanalizacyjnych i Insta 
lacyjnych w Poznaniu. Przed­
terminowe wykonanie planu 
umożliwiło znaczne zwiększe­
nie wydajności, w związku i 
czym załoga wykbna z zao­
szczędzonego funduszu płac do 
datkowe roboty o wartości 90C 
tys. zł.

Roczny plan obrotów i usług 
wykonały ostatnio Poznań­
skie Zakłady Gastronomiczne 
Wschód, które — jak wszyst­
ko wskazuje — osiągną w po­
zostałych tygodniach roku do 
datkowy obrót w wysokości 
5.800 tys. zł. (1)

nadal niedostateczne przekazy­
wanie wyników badań naukowych 
bezpośredniej praktyce; gospo­
darstwa placówek naukowych nie 
najlepiej spełniają rolę gospo­
darstw wzorcowych; da je się za­
uważyć brak właściwej współ­
pracy tych placówek pomiędzy 
sobą; jest wysoce pożądane, aby 
w środowiskach naukowych kon­
tynuować dyskusję na tematy, 
poruszone przez ostatnie Plenum 
KW PZPR, w celu szukania dróg 
realizacji podstawowego zadania 
— zwiększenia produkcji zbóż i 
pasz.

j Placówek rolniczo-naukowo- 
doświadczalnych istnieje w 
naszym województwie 35, za­
trudniają one około 4.200 pra­
cowników. w czym 280 nau­
kowców i ludzi z wykształce­
niem inżynieryjno-technicz­
nym. Wiele placówek poszczy­
cić się może nie lada osiąg­
nięciami. Niemniej warto by 
w przyszłości zwrócić więk­
szą uwagę i na to> by po­
dejmowana tematyka prac 
naukowych związana była ści­
ślej z potrzebami praktyki.

Obecnie Komitet Wojewódz­
ki PZPR widzi przed rolnic­
twem poznańskim poważne

(Dokończenie na str. 2)

kierownictw wszystkich mini­
sterstw i urzędów centralnych 
oraz dokonali gruntownej ana 
lizy zarówno założeń planu i 
budżetu jak i aktualnej sytua 
cji w gospodarce i administra 
cji państwowej.

Jednym z wyników tej o- 
gromnej pracy było uchwale­
nie licznych wniosków i dezy­
deratów pod adresem rządu 
lub poszczególnych resortów. 
Ich realizacja pozwoli uspraw 
nić prace przemysłu, handlu, 
rolnictwa czy transportu, wy­
kryć wiele rezerw produkcyj­
nych, dokonać usprawnień w 
organizacji życia publicznego, 
a także polepszyć warunki by 
tu obywateli.

Na swym ostatnim posiedzę 
niu Sejmowa Komisja Planu 
Gospodarczego. Budżetu i Fi­
nansów na wniosek innych ko 
misji, łub z własnej inicjaty­
wy wprowadziła szereg poprą 
wek do projektów planu i 
budżetu. Są one drugim, nie­
mniej istotnym rezultatem dłu 
gotrwałych prac poselskich 
nad obu projektami.

M. in. na wniosek pos. Józefa 
Kuropieski postanowiono na­
dać nowe brzmienie wstępnej 
części rozdziału narodowego 
planu dotyczącego postępu 
technicznego. Nowy wstęp do 
tego rozdziału, jako główne za 
dania w dziedzinie postępu 
technicznego wysuwa m. in.:

rozwój automatyzacji procesów 
produkcyjnych i zarządzania pro 
dukcją, przyspieszenie opracowa­
nia krajowych konstrukcji ma­
szyn matematycznych i urucho­
mienie ich produkcji, opanowanie 
produkcji nowych elementów pół 
przewodnikowych i podzespołów, 
rozwinięcie działalności istnieją-

cych ośrodków obliczeniowych, 
uruchomienie trzech dalszych 
ośrodków dla celów' obliczeń in­
żynieryjno-technicznych i nauko­
wych oraz trzech ośrodków dla 
celów dydaktycznych, przyspieszę 
nie prac w celu uruchomienia w 
latach 1963—64 resortowych stacji 
elektronicznego przetwarzania da 
nych oraz rozszerzenia kontaktów 
i wyjazdów zagranicznych, zwła­
szcza do ZSRR w celu przygoto­
wania kadry technicznej.

Na wniosek tego samego po 
sła uchwalono również dezy­
derat dotyczący postępu tech­
nicznego, wskazujący m. in. 
na potrzebę powołania pełno­
mocnika rządu do spraw au­
tomatyzacji. (PAP)

Prowokacja 
zachodnioniemiecka 
na sesji Rady NATO

Przedstawiciele Bonn na po­
siedzeniu przedpołudniowym. 
Rady .NATO zgłosili w czwar­
tek prowokacyjne propozycje 
forsujące wyścig zbrojeń bloku 
atlantyckiego, a przede wszyst­
kim plany przekształcenia 
NATO w „czwartą siłę atomo­
wą”, których realizacja za­
pewniłaby w praktyce udo­
stępnienie Niemcom zachodnim 
broni nuklearnej. Jak wynika 
ze zgodnych doniesień agen­
cyjnych, te wystąpienia przed­
stawicieli NRF miały wręcz 
ofensywny charakter.

Minister spraw zagranicz­
nych NRF, Gerhard Schroeder 
lansował wspomniane plany z 
politycznego punktu widzenia. 
Natomiast boński minister o- 
brony Strauss uzasadniał sta­
nowisko Bonn na płaszczyźnie 
wojskowej i rozwinął poglądy 
Schroedera, stwierdzając bez 
ogródek, że projekt przekształ­
cenia NATO w „czwarte mo­
carstwo atomowe” jest „częścią 
składową polityki Niemieckiej 
Republiki Federalnej”. (PAP)

Piennm KM PZPR

Przemysł poznański w 1062 r.
Plan gospodarczy zakłada, że produkcja przemysłu naszego 

miasta w roku 1965 będzie wyższa w stosunku do roku 60 
o 40 proc. Wzrost ten w przemyśle kluczowym będzie wyno­
sił 41 proc, a w terenowym 30. Jak najprawidłowiej pod 
względem gospodarczym osiągnąć te wskaźniki radziło wczo­
rajsze plenum Komitetu Miejskiego PZPR. Obradom prze­
wodniczył I sekretarz Komitetu Miejskiego PZPR — Cze­
sław Kończal.

Wieści z Konqa

Anglia proponuje 
zawieszenie broni
Ambasador Wielkiej Bryta­

nii w Kongo, Derek Riches, 
spotkał się w czwartek rano 
z zastępcą sekretarza general­
nego ONZ, Ralphem Bunche 
i omówił z nim sprawę ewen­
tualnego zawieszenia broni w 
Katandze. Z propozycją na­
tychmiastowego przerwania 
ognia w Katandze wystąpiła 
w środę Wielka Brytania.

R. Bunche oświadczył amba-
sadorowi Riches’owi, że 
dotychczas ani Czombe, 
nikt z jego otoczenia nie 
rażał zamiaru przerwania 
łań wojennych.

jak 
ani

wy- 
dzia

Referat o zadaniach gospo­
darczych na rok 1962 wygłosił 
sekretarz KM Henryk Kędzio­
ra. Po omówieniu wyników 
pracy przemysłu, którego za­
kłady z nielicznymi wyjątka­
mi wykonały już roczne plany 
produkcji wskazał na czeka­
jące zadania w roku 1962. 
I tak w Zakładach Cegielskie­
go produkcja wzrośnie o 18 
proc., w Wiepofamie o 13 
proc., Pomecie o 9 proc. 
Osiągnie się to nie tyle 
poprzez zwiększenie załogi, 
lecz głównie drogą podniesie­
nia wydajności pracy, zasto­
sowania postępu technicznego. 
zX z tym właśnie w poznań­
skich zakładach pracy nie jest 
najlepiej. Są jednak i takie, 
które na ten cel wydatkowały 
50 proc, przeznaczonych fun­
duszy. Większy nacisk położy 
się również na prawidłowy 
rozwój współzawodnictwa pra­
cy.

Niezmiernie ważnym odcin­
kiem pracy przemysłu jest pro 
dukcja eksportowa i antyim­
portowa. W roku 1961 produk­
cja ta wzrosła o 20 proc. Nie­
które zakłady nie wykonały 
jednak swych planów ekspor­
towych. Złożyły się na to mię­
dzy innymi takie przyczyny, 
jak brak surowców, receptur 
technologicznych. Te dwa pro­
blemy, zdaniem sekretarza, po­
winny znaleźć się w ognisku 
zainteresowań podstawowych 
organizacji partyjnych.

Plenum przyjęło wnioski 
zmierzające do usprawnienia 
pracy przemysłu. Mówią one 
o zwiększeniu troski o produk­
cję eksportową jak i antyim­
portową, wzmożenie kontroli 
nad produkcją, oszczędności 
surowca.

O XXII Zjeździe i wnioskach 
z niego wypływających mówił 
sekretarz Aleksander Anhol- 
cer. (sk)
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Spotkanie 
naukowców-rolników

(Dokończenie ze str. 1) 
zadanie: zwiększenia produk­
cji rolnej w okresie do 19*55 
roku — powyżej nakreślonych 
uprzednio wskaźników. Tych 
zadań rolnictwo nie wykona 
m. in. bez aktywnej pomocy 
ze strony nauki. Wyłaniają 
się tu zwłaszcza następujące 
problemy:

przekroczenie zaplanowanego na 
rok 1965 wskaźnika zbiorów 4 
zbóż z hektara (opiewa on na 21 
q); rozszerzanie systemu kon­
traktowania zbóż dla intensyfi­
kacji ich produkcji; zwiększenie 
uprawy poplonów, a zwłaszcza 
ich nasion; dokonanie analizy 
potrzeb nawozowych; poszerzanie 
areału uprawy roślin wysoko- 
białkowych; dalszy rozwój pro­
dukcji pasz przemysłowych; po­
pularyzowanie racjonalnych me­
tod żywienia inwentarza itp.

Aby uporać się z tą sze­
roką problematyką — do tego 
konieczne jest wykorzystywa­
nie przez praktykę wyników 
badań naukowych a zarazem 
niezbędna jest pomoc nauki 
dla praktyki. Ponadto nauka 
powinna uogólniać i wyko­
rzystywać doświadczenia 
praktyki.

Po referacie J. Heidrycha. 
wywiązała się interesująca 
dyskusja, w której reprezen­
tanci placówek naukowych 
deklarowali ze swej strony 
najlepszą wolę dopomożema 
praktyce i starali się wskazać 
konkretne sposoby realizowa­
nia owej pomocy.

Na zakończenie spotkania 
przemówił sekretarz KW 
PZPR — St. Furgał, przede 
wszystkim składając podzię­
kowanie pracownikom nauki 
ta ich trud, zmierzający do 
rozwoju rolnictwa w woje­
wództwie i w kraju. Mówca 
przypomniał zarazem, że suk­
cesy w produkcji rolnej ostat­
niego 5-lecia są w głównej 
mierze wynikiem nowej poli­
tyki rolnej, prowadzonej przez 
PZPR wespół z ZSL. Na za - 
kończenie Sekretarz zaapelo­
wał do zebranych, aby doło­
żyli starań, by uczynić do­
świadczenia nauki własnością 
ogółu rolników, (pż)

Z szesnastoletnim 
opóźnieniem

Prokurator generalny zachod­
niego Berlina wniósł akt oskar­
żenia przeciwko sześciu b. hitle­
rowcom, którym zarzuca się u- 
dział w zamordowaniu tysięcy 
niewinnych ludzi, w tym kobiet, 
dzieci i starców. Oskarżeni — za­
mordowali podczas okupacji hi­
tlerowskiej w Wilnie, Grodnie i 
innych miastach 11 tysięcy osób. 
Wszyscy oskarżeni przez długie 
lata żyli spokojnie na wolności 
i zajmowali odpowiedzialne sta­
nowiska. Jeden z nich, Alfred 
Fielbert, był dyrektorem banku, 
drugi — Gerhard Schneider — 
urzędnikiem w randze radcy rzą­
dowego, a trzeci. Bodo Strick 
pracował w policji kryminalnej. 
Zostali oni postawieni w stan o- 
skarżenia w 16 lat po zakończe­
niu wojny. (PAP)

Goa - obca narośl
Od wielu miesięcy rybacy hinduscy nie odwa­

żają się wyruszać na połowy wzdłuż za­
chodniego wybrzeża Półwyspu Indyjskiego. Na 
granicy terytorium Goa czyha na nich śmierć — 
żandarmeria i żołnierze portugalscy strzelają do 
każdego, kto zbliża się do brzegu. W ciągu ostat­
nich tygodni zginęło wielu rybaków.

Przypominają się czasy sprzed 450 lat, kiedy to 
kolonizatorzy portugalscy ogniem i mieczem za- 
wojowywali swe dzisiejsze posiadłości w Indii — 
Goa, Datnan i wysepkę Diu.

Niewielki ten obszar obejmujący łącznie nie­
spełna 4 tysiące kilometrów kwadratowych po­
wierzchni i zamieszkały przez 650 tysięcy ludzi — 
stać się miał wówczas zalążkiem imperium portu­
galskiego w Indii. Mieszkańców zdobytych tery­
toriów nawracano siłą na katolicyzm. Misjonarze 
portugadscy burzyli świątynie hinduskie, zabierali 
matkom małe dzieci. Opornych mordowano lub 
wtrącano do więzień.

Ludność zamieszkująca enklawy portugalskie 
w Indii wielokrotnie powstawała do walki 

przeciwko prześladowaniom religijnym. Po utwo­
rzeniu niepodległej Republiki Indii walka ta 
przybrała charakter wybitnie antykolonialny, na­
rodowo-wyzwoleńczy, zwłaszcza w Goa, która 
jest największą spośród posiadłości portugalskich 
w Indii. Przywódcy ruchu nie zawsze jednak sto­
sowali właściwe formy działania. Zawiodła np. 
całkowicie metoda biernego oporu, której zwo­
lennicy wzorują się na Ghandim. Bierny opór 
doprowadził do rozzuchwalenia Portugalczyków 
i wzmożenia terroru.

W roku 1952 Goa, podobnie jak i inne kolonie 
portugalskie włączona została do metropolii jako 
„prowincja zamorska”, co rząd Portugalii mo­
tywował faktem, że większość mieszkańców ko­
lonii nosi portugalskie nazwiska. Jest to oczy­
wisty nonsens, wiadomo bowiem, że w okresie 
przymusowego nawracania ludności enklaw na 
katolicyzm, wszystkim, którzy przyjmowali

Od Ribbentropa do Adenauera
Hitlerowcy w dyplomacji bonsLiej

Kiedy się zastanawiamy nad politycznym rodowodem 
Bonn — warto zwrócić uwagę na okoliczność, która w nie­
małym stopniu określa kierunek polityki zagranicznej NRF. 
Otóż ministerstwo spraw zagranicznych Republiki Federal­
nej, a więc aparat, w którym przygotowuje się perspekty­
wiczne plany i konkretne poczynania w zakresie polityki
zagranicznej, obsadzony jest 
znanej szkoły hitlerowskiej.
W ogłoszonym właśnie przez 

rząd NRD zbiorze dokumen­
tów zatytułowanym „Von 
Ribbentrop zu Adenauer” 
znajdujemy szereg fotokopii 
dokumentów stwierdzających, 
iż 185 zaufanych dyplomatów 
Hitlera i Ribbentropa, współ­
twórców polityki zagranicz­
nej, odpowiedzialnych za woj 
ny wszczynane przez Hitlera 
— stanowi trzon obecnego mi 
nisterstwa spraw zagranicz­
nych Bonn.

Dokumenty ogłoszone przez 
rząd NRD mówią o 66 obec-

W Goa sytuacja 
nadal napięta

Sytuacja na granicy Indii z 
portugalskimi koloniami Goa, 
Darnan i Diu jest nadal napię­
ta. We wszystkich trzech ko­
loniach patrioci coraz częściej 
jawnie występują przeciwko 
kolonizatorom. Uczestnicy ru­
chu narodowo-wyzwoleńczego 
w* Goa zaatakowali kilka po­
sterunków* portugalskich.

Dążąc do zdławienia ruchu 
narodowo - wyzwoleńczego w 
Goa, kolonizatorzy portugalscy 
wzmacniają tam liczebność 
swych wojsk i dopuszczają się 
prowokacji wojskowych prze­
ciwko Indii.

Makabryczna stypa
W niesamowity sposób zakoń­

czyła się stypa pogrzebowa urzą­
dzona przez rodzinę Loćwi za­
mieszkałą w Dąbrówce pod Opo­
lem. Gdy wszyscy opuścili pokój, 
w którym na katafalku leżał zma 
sakrowany w wypadku tramwa­
jowym syn gospodarza — Jerzy, 
za chwilę... zjawił się on przy 
stole biesiadnym, wywołując o- 
czywiście nerwowy szok u obec­
nych.

Wśród okrzyków „duch” rzu­
cili się oni w panice do katafal­
ku, aby przekonać się, że zwłoki 
Jerzego ieżą tam dalej. „Duch” 
— okazał się nim istotnie Jerzy, 
wyjaśnił rychło tę całą niesamo­
witą historię. Okazało się miano­
wicie, że w trumnie leży jego 
kolega Kazimierz Malinowski, 
współlokator z hotelu robotnicze­
go Jerzego Loćwi.

Tragicznego dnia Malinowski 
przez pomyłkę włożył kurtkę 
Loćwi. w której znajdowały się 
też dokumenty Loćwi. Podczas 
wypadku Malinowski został zma­
sakrowany w takim stopniu, że 
nie można było po wyglądzie 
stwierdzić tożsamości. W rezulta­
cie, po przeprowadzeniu krótkie­
go dochodzenia, sporządzono akt 
zgonu na nazwisko Jerzego Loćwi, 
który w tym czasie... bumelował 
przez 4... dni. Jego nieobecność 
opóźniła ujawnienie stanu fak­
tycznego. (PAP) 

chrzest nadawano jednocześnie portugalskie na­
zwiska.

Od chwili przekształcenia Goa w prowincję 
portugalską, władze kolonialne nie liczą 

się już z nikim ani z niczym. Do tego stopnia, 
że jak już wspomnieliśmy na wstępie, prowokują 
coraz częściej incydenty graniczne, dopuszczając 
się aktów agresji wobec Republiki Indii.

„Jak obca narośl pojawiły się one na pięknym 
obliczu Indii” — powiedział o enklawach portu­
galskich premier Nehru. Narośl ta wymaga rady­
kalnego przecięcia. Wydaje się, że rząd Indii 
jest już bliski podjęcia stanowczych decyzji w tej 
sprawie. Dziennik „Statesman” pisze, że jeżeli 
w ciągu najbliższych dni napięcie na granicy 
enklaw nie zmniejszy się — „istnieje możliwość 
wkroczenia oddziałów* indyjskich na terytorium 
Goa i pozostałych posiadłości”. (API)

gęsto dyplomatami ze starej, 

nych ambasadorach i posłach 
NRF, którzy już za Ribben­
tropa byli dyplomatami hi­
tlerowskimi.

Na samym tylko Dalekim Wscho 
dzie, urzęduje dziś 13 ambasado­
rów i posłów hitlerowskich. Wśród 
nich znajduje się obecny poseł 
NRF w Burmie — V. Randów, 
członek partii hitlerowskiej jesz­
cze z r. 1925, w czasie wojny zna­
ny organizator hitlerowskiej służ­
by szpiegowskiej w Szanghaju. 
Na Bliskim Wschodzie, na czele 
wszystkich 12 placówek dyploma­
tycznych Bonn, stoją byli amba­
sadorowie i posłowie Hitlera. Wy 
mienić by tu można Freiherra v. 
Richthofena (b. członka NSDAP 
od r. 1932 i zarazem członka SS) 
lub jego kolegów: dr. Webera w 
Kairze czy dr. Malchera w Indii.

Na 25 ambasadorów i posłów 
NRF na kontynencie afrykańskim 
— aż 20, to byli aktywni hitle­
rowscy dyplomaci.

W Londynie, ambasadorem 
Bonn jest V. Etzdorf, nie tylko 
b. członek NSDAP, ale i b. Ober- 
sturmbannfuehrer SA w sztabie 
głównych tych bojówek. Jako 
współpracownik Ribbentropa od 
r. 1935 opracowywał on plany od­
zyskania przez Hitlera dawnych 
kolonii niemieckich w Afryce i 
zagarnięcia francuskiej Afryki 
równikowej, Nigerii, Ghany, Da- 
homeju. Konga, a także części 
Kenii. Pan V. Etzdorf jest dziś 
gorącym rzecznikiem neokolonia- 
listycznych poczynań.

W samej centrali minister­
stwa w Bonn pracuje na róż­
nych stanowiskach około 100 
dyplomatów ze szkoły Hitlera. 
Są oni wszędzie — w depar­
tamencie politycznym, konsu­
larnym, handlowym, perso­
nalnym. a nawet kulturalnym. 
.Test wśród nich m. in. dr. 
Nuesselein. skazany przez 
sąd CSRS na 20 lat więzienia 
za zbrodnie wojenne i Frie­
drich Felschner, skazany w 
Bułgarii na 25 lat ciężkich 
robót, również za zbrodnie w 
czasie wojny.

Jest rzeczą zrozumiałą. iż» 
jak długo tacy ludzie będą 
pośrednio czy bezpośrednio 
wpływać na treść i metody 
działania polityki bońskiej,

Poznańskie TRZZ 
u progu nowego roku

Kończy się czwarty rok owocnej działalności poznańskiego 
Oddziału Towarzystwa Rozwoju Ziem Zachodnich. U progu 
Nowego Roku zebrali się 14 bm. w Klubie Nauczyciel­
skim członkowie Zarządu Wojewódzkiego tej społecznej or­
ganizacji z Poznania i województwa, aby rozważyć plan 
prac w przyszłym roku.
Prezes Poznańskiego TRZZ 

prof. dr M. Sczaniecki w sło­
wie wstępnym podkreślił, że 

jak długo będą reprezentować 
ją w wielu krajach świata — 
nie ma mowy o traktowaniu 
na serio gołosłownych oświad 
czeń rządu bońskiego o jego 
dążeniu do pokoju. (API)

Profpst Polski

Groźba dla pokoju 
w rejonie Bałtyku
Dyrektor departamentu 

MSZ, ambasador E. J. Milni- 
kiel poprosił w dniu 13 grud­
nia 1961 r. ambasadora Danii 
p. Joachima Zytphen Adeleia 
i zakomunikował mu stano­
wisko rządu polskiego w 
związku z powołaniem wspól­
nego dowództwa NRF i Danii 
w rejonie Bałtyku.

Ambasador Milnikiel pod­
kreślił, że rząd PRL widzi w 
tym fakcie wyraz dalszej eks­
pansji militaryzmu zachodnio- 
niemieckiego. którego agre­
sywne plany są wyraźnie 
skierowane na wschód i na 
Bałtyk. Militaryzm zachod- 
nioniemiecki wykorzysta 
wspólne dowództwo NRF i 
Danii w rejonie Bałtyku dla 
swoich rewizjonistycznych ce­
lów i dla dalszego umocnie­
nia swych wpływów na poli­
tykę bloku zachodniego. U- 
tworzenie wspólnego do­
wództwa NRF i Danii po­
gorszy niewątpliwie sytuację 
w rejonie Morza Bałtyckie­
go. Rząd Polski rezerwuje so­
bie pełne prawo do podjęcia 
takich kroków w interesie 
bezpieczeństwa swego kraju, 
jakie w porozumieniu z? 
swymi sojusznikami uzna za 
celowe (PAP)

USA dokonały 
eksplozji jądrowej

W środę Stany Zjednoczone do­
konały kolejnej podziemnej eks­
plozji ładunku atomowego. Do­
świadczenie przeprowadzone zo­
stało na poligonie w stanie Ne- 
vada. (PAP)

choć integracja ziem zachod­
nich z Macierzą jest faktem 
dokonanym, istnieją jeszcze 
problemy wymagające pogłę­
bienia, zwłaszcza w zakresie 
życia kulturalnego. Nie zmcla 
ła również potrzeba budzenia 
świadomości społecznej o nie­
bezpieczeństwie rewizjonizmu 
niemieckiego i konieczności nie 
ustającej z nim walki w opar­
ciu o NRD. Poznań ma wybi­
tne osiągnięcia w tym kierun 
ku i nie może osłabiać swej 
czujności.

TRZZ stawia sobie jako zadanie 
na rok przyszły położenie silnego 
nacisku na integrację kulturalną 
i usprawnienie pod tym względem 
organizacji pracy TRZZ, zwłasz­
cza w powiatach. W dalszym cią­
gu w szerokim zakresie rozwi­
jana będzie kooperacja z woje­
wództwami szczecińskim i kosza­
lińskim we wszystkich kierun­
kach. Służyć będzie temu szereg 
imprez kulturalno-oświatowych w 
1962 roku oraz spotkań między­
wojewódzkich i międzypowiato- 
wych. Ramowy plan pracy został 
już opracowany niezależnie od 
zapowiedzi zaplanowanych prac 
własnych zarządów powiatowych.

W dyskusji, która wywiąza­
ła się po omówieniu zadań na 
rok przyszły zabrał m. in. 
głos chłop z powiatu trzcia- 
neckiego, J. Łado, który, ra 
przykładach wziętych z ży­
cia swego powiatu, wskazał 
iak rozwija się nowe budow­
nictwo na ziemiach zachoj- 
nich i podnosi kultura rolna 
pod hasłem; ani piędzi zierni 
nieużytków rolnych. Słowa 
jednego z gospodarzy Trzcia- 
neckiego przyjęte zostały okla 

y skami. (hb)

Metodyka ćwiczeń wychowania fizycznego 
w Akademiach Medycznych

Z inicjatywy Akademii Medycznej w Poznaniu odbyła się n J 
bm. pierwsza w Polsce konferencja pracowników Studium 

Wychowania Fizycznego wszystkich Akademii Medycznych w krajn. 
Przybyli na nią oprócz pracowników Studium WF poszczególnych 
akademii, m. in. delegat Ministerstwa Zdrowia, Szkół Wyższych, 
GKKFiT, Naukowego Instytutu K. F.

Konferencję otworzył rektor 
A. M. w Poznaniu prof. dr med. 
A. Zakrzewski w obecności prof. 
dr. med. O. Szczepskiego •— dzie­
kana Wydziału Lekarskiego A. M. 
Obradom przewodniczył prof. dr 
med. E. Preisler.

Przedmiotem konferencji było 
zagadnienie metodyki ćwiczeń wy 
chowania fizycznego w A. M. 
Pracownicy Studium WF przy 
A. M. w Poznaniu opracowali trzy 
wzorcowe toki ćwiczebne, które 
poddane zostały wielostronnym 
badaniom naukowym. Program 
obejmował część teoretyczną (za­
sady fizjologiczne i metodyczne 
toku), część doświadczalną (wyni­
ki badań metabolizmu oddecho­
wego, zmian w układzie krążę-

Najlepszy się jeszcze 
nie ujawnił

Księgowi rozkładają duże arku­
sze papieru i zabierają się do rocz 
nych bilansów. W instytucjach 
społecznych i zakładach maszyny 
wystukują roczne sprawozdania. 
Wszyscy rozliczają się z minio­
nym rokiem.

Sportowcy też nie pozostają w 
tyle. Tysiące kibiców, podobnie 
jak ślepa Temida, kładą na szale 
osiągnięcia naszych sportowców, 
wygrzebują z pamięci rekordy, ty 
tuły, zwycięstwa. Długo ważą, a 
potem orzekają, że ten, a nie in­
ny, był najlepszym sportowcem 
sezonu, że jemu należy się pierw 
sze miejsce. Nazwiska, których 
kolejność warunkują zasługi u- 
wiecznione zostają na kuponie 
plebiscytowym „Expressu Poznań 
skiego”.

Odwiedziłem w*czoraj naszych 
kolegów po piórze. W pokoju 
przypominającym pocztową roz­
dzielnię listów w* okresie naj­
większego nasilenia koresponden­
cji przedświątecznej, rozmawia­
łem z kierownikiem działu spor­
towego „Expressu”, red. Aleksan 
drem Kamińskim. Rozmowa doty 
czyła — rzecz jasna — plebiscytu, 
bo o czym można mówić z czło­
wiekiem, który od kilku dni na­
wet przez sen liczy kupony i sta­
wia pałeczki przy nazwiskach.

— Każdego roku już w* połowie 
plebiscytu można się było zorien 
tować kto jest faworytem. Cieka­
wi jesteśmy, kto tym razem ma 
największe szanse?

— Nie ma na razie zdecydowa­
nego faworyta — mówi red. Ka­
miński. — Różnice dzielące czoło­
we nazwiska są tak minimalne, 
że chyba do ostatniego dnia zwy­
cięstwo w naszym plebiscycie bę 
dzie sprawą otwartą. Na razie 
przew*odzi liście trzech sportow­
ców: Zyto, Gąsiorek i Orywał. 
Następni depczą im niemal po pię 
tach. Czołówka jest w*ięc bardzo 
wyrównana.

— Kto jest zdaniem „Expressu” 
najlepszym?

— Na to pytanie odpowiem do­
piero po Nowym Roku.

_  ? ? ?
— Bo w noworocznym numerze 

ogłosimy ostateczną listę, dzieło 
naszych czytelników*. Nie chcę 
przed tym niczego sugerować, al­
bo opierać się na gotowych wzo- 
rach.

— Czy odbędzie się tradycyjny 
bal sportowy?

— Oczywiście. 6 stycznia, jak 
zwykle w Domu Prasy, odbędzie 
się bal, na którym wręczymy naj­
lepszej dziesiątce pamiątkowe me 
dale, oraz cenne nagrody rzeczo­
we, ufundow*ane przez instytucje 
i zakłady pracy. Obdarowana zo­
stanie również druga strona tzn. 
czytelnicy. Największy szczęś­
ciarz pojedzie na 4 dni do Zako­
panego na mistrzostwa świata 
FIS.

Nie chcąc ranić serca autora po 
pularnej rubryki „Taaaka ryba”, 
nie pytałem na zakończenie czy 
znalazło się na listach również 
nazw*isko w*ędkarza.

Życząc czytelnikom „Expressu” 
przyjemnej zabawy do niedzieli 
(bo konkurs zostfe, przedłużony) 
a redaktorom działu sportowego 
jak najszybszego uporania się ze 
stertami listów, rozstaliśmy się w 
przekonaniu, że najlepszym spor­
towcem roku 1961 zostanie cWy- 
ba... ale poczekajmy z tym do 
Nowego Roku.

Rozmawiał: B. DOHNKE 

nia, w przemianie węglowodano­
wej i lipidowej w czasie ćwiczeń 
według wzorcowych toków), oraj 
część praktyczną — pokazy toku 
o typie gimnastycznym, lekko­
atletycznym i typie gry ruchowej.

Konferencja cieszyła się dużym 
zainteresowaniem i wniosła wiele 
pozytywnego materiału naukowe­
go. (p)

Nowe inwestycje 
w 19G2 r.

Na ostatnim posiedzeniu GKKFiT 
jego . przewodniczący Wł. Re- 
czek zdał sprawozdanie z działal­
ności za rok 1961 oraz przedstawił 
planj' na rok przyszły.

W zakresie realizacji 5-letniego 
planu inwestycji sportowych, w 
roku przyszłym wybudowanych 
zostanie 15 pływalni krytych i g 
otwartych, 28 sal gimnastyczno- 
sportowych, 29 boisk, 2 sztuczne 
lodowiska i większa ilość boisk 
przeznaczonych dla Ludowych 
Zespołów Sportowych oraz stale 
powiększającej się ilości Ognisk 
TKKF. Nastąpi również wzrost 
produkcji sprzętu turystycznego 
i sportowego.

Duże inwestycje przewidziane 
są w zakresie turystyki, m. 'in. na 
terenie Wielkopolski dla potrzeb, 
szczególnie turystyki zagranicz­
nej pobudowanych zostanie 207 
obiektów. Liczbę uczestników w 
ruchu turystycznym na rok przy­
szły określa się na około 10 milio­
nów osób, czyli około 25 proc, 
więcej aniżeli w ciągu bieżącego 
roku. (x)

• Piłkarze śląskiego Ruchu po­
konali na Węgrzech drugoligowy 
zespół Budafoki 5:0.

• 120 saneczkarzy weźmie udział 
w saneczkarskich mistrzostwach 
świata w lutym przyszłego roku. 
Polska będzie po raz drugi orga­
nizatorem tej imprezy.

Krakowski tor niegościnny 
dla kreglarzy Polonii

Kręglarze leszczyńskiej Polonii, 
którzy tak niefortunnie zakończy­
li tegoroczne mistrzostwa Wielko­
polski, po wyremontowaniu i od­
nowieniu swego „warsztatu pra­
cy” pilnie przygotowują się do 
przyszłorocznych rozgrywek. 
Oprócz regularnych ostrych tre­
ningów, rozgrywają turnieje i me­
cze towarzyskie.

Ostatnio gościli w Krakowie, 
dokąd udali się na zaproszenie 
tamtejszej niedawno utworzonej 
sekcji kręglarskiej kolejarzy, ist­
niejącej przy Zarządzie Okręgo­
wym ZZK.

W’ypad do podwawelskiego gro­
du niestety nie przyniósł poloni­
stom żadnych sukcesów, ponie­
waż w ich szeregach zabrakło: 
Kasprzaka, Smyczka. Zajdowicza 
i Nawrockiego. W punktacji koń­
cowej zwyciężyli gospodarze 1430 t 
1413 kręgli.

Indywidualnie najlepiej kulali. 
Kierapka i Cygiel (Kraków) P° 
168 kręgli, a z Leszna Fornale- 
wicz 167 kręgli. (R/

Mistrzostwa 
ping- p on go we

W najbliższą sobotę i niedziele 
odbędą się w Poznaniu indywi­
dualne mistrzostwa Wielkopolski 
kobiet i mężczyzn w tenisie sto­
łowym. Zobaczymy wszystkich 
naszych najlepszych zawodników 
i zawodniczki. Bardzo interesują­
co zapowiada się walka o mi­
strzowskie tytuły pomiędzy przed­
stawicielami II ligi a grającymi 
coraz lepiej zawodnikami zespo­
łów Ill-ligowych. Mistrzostwa od­
będą się w Zakładowym Domu 
Kultury „Stomil” w Poznaniu 
przy ul. Starołęckiej 38. Począte' 
gier w sobotę o godz. 15 a w nie­
dzielę o godz. 8. (s)
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my sceny, w któ­
rych Aleksy —

przystojny i zuchwały 
niegdyś lotnik — wraca z 
niewoli postarzały, zgarbio­
ny z oszpeconą bliznami 
twarzą. I oto temu człowie­
kowi, który przeżył całe 
piekło hitlerowskich obo- 
zów jenieckich, odebrano 
legitymację partyjną i 
zepchnięto go na margines 
życia. Był w niewoli, to 
znaczy — zdradził. To nic, 
że go zestrzelono nad obsza 
Tem wroga, że g^ wzięto 
nieprzytomnego, ze trzy 
razy próbował ucieczki, że 
poszarpały go esesmańskie 
psy. Znajomi przestają go 
poznawać, lękając się by 
obcowanie z nim nie na­
raziło na szwank ich więk­
szych czy mniejszych 
karier. Optymistyczny fi­
nał sprawy Aleksego nastę­
puje dopiero po „ruszeniu 
lodów”. Wypogadza się 
chmurne niebo. Przed du­
żym białym domem tupiąc 
2 zimna nogami czeka 
Sasza, żona Aleksego. W 
pewnym momencie na tle 
kolumn pojawia się Aleksy, 
zstępujący powoli z wyso­
kich schodów. Głęboko za­
myślony, otwiera zwartą 
dłoń i pokazuje żonie 
gwiazdę Bohatera Związku t 
Radzieckiego.

Ten piękny 1 wzruszający 
obraz jest wymownym sym­
bolem przezwyciężenia i od­
rzucenia tych wszystkich zja­
wisk, które w wielkim myślo­
wym skrócie nazywamy „kul­
tem jednostki”.

Wiele na ten temat mówi się 
i pisze dziś na świecie. Zabie­
rają w tej sprawie głos poli­
tycy i moraliści różnych od-

Wychowujemy wszyscy
jpakl tytuł nosi książka, którą w tych dniach wydało 

“ na zlecenie Pedagogicznej Biblioteki Wojewódzkiej 
w Poznaniu Wydawnictwo Poznańskie*). Nie sugerujmy 
8k jednak instytucją dającą zlecenie. Jest to książka wca­
le nie przeznaczona tylko dla fachowców-pedagogów. Mało 
tego, tę książkę powinni przeczytać wszyscy rodzice! Znaj­
dą w niej bardzo bogaty tematycznie i interesujący for 
malnie zbiór wiadomości dotyczących wychowania dziecka 
— zarówno w wieku przedszkolnym jak i szkolnym, zarów­
no w środowisku rodzinnego domu, jak i w szkole, interna­
cie, na wycieczkach, w harcerstwie itp. itd.
Oczywiście, ogrom tematy­

ki, którą zamieszczono na 
przeszło 200 stronicach książki 
musiał wpłynąć na sposóp 
podania materiału czytelni­
kowi. Książka jest zbiorem 
pogadanek radiowych, wygło­
szonych w Rozgłośni Poznań­
skiej w latach szkolnych 
1958/59 i 1959/60. Są to więc 
wszystko pogadanki o wycho­
wywaniu utrzymane w formie 
bardzo ciekawej, zrozumiałej i 
Przystępnej dla każdego.

Omawiana pozycja jest więc 
niejako udokumentowaniem 
pięknej i pożytecznej akc;i 
poznańskiego Radia, zapo­
czątkowanej przed z górą 3 
laty i trwającej do dnia dzi­
siejszego. Ale audycje radio­
we, nawet najciekawsze, ula­
tują w eter bez śladu. Książ­
ka — to znacznie trwalszy 
dokument; można do niej wra­
cać, można z niej wybierać. 
A każde z rodziców znajdzie 
w niej do wyboru ogromnie 
dużo. Jak pokonywać upór 
dziecka? — Przygotowanie 
dziecka do szkoły — Pomagać, 
czy kontrolować?. — Dziec­
ko nieśmiałe. — Nieznośni 
chłopcy. — Jak zachęcić dzie­
ci do czytania — Dziecko ner­
wowe — o tak zwanych że­
nujących zagadnieniach — 
dziecko, rodzice i szkoła “ 
Grzeczność na codzień — O 
koleżeństwie młodzieży — W 
sprawie właściwego wyboru 
zawodu — Praca jako czynnik 
kształcący i wychowawczy —• 
G kształceniu myślenia — Le­
karz o koloniach i obozach let­
nich — Kąpiele i pływanie w 
życiu dziecka — Harcerstwo 
w akcji — oto tylko drobny 

tamek tematów, omówionych 
".-•Wychowujemy wszyscy”, 
podajmy jeszcze, że autorami 
Pogadanek są profesorowie

*) „Wychowujemy wszyscy”. Ko- 
et redakcjny: M. Janowska, M.

J. Kwiatek, L. Leja, T.
M. Prażmowski, J. 
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Czyste niebo Punkt widzenia
cieni zarówno w obozie przy­
jaciół, jąk i wrogów Kraju 
Rad. Oczywiście, ideolodzy 
imperializmu nie przepuścili 
okazji, aby ukuć swoją własną 
teorię, jakoby kult jednostki 
był nieodłączną cechą same­
go ustroju socjalistycznego. 
Ogromną zaś pracę, jakiej do­
konała KPZR w dziedzinie li­
kwidacji szkodliwych na­
stępstw tamtego okresu i idą­
cą z tym w parze ostrą walkę 
polityczną przeciw grupie 
gorliwych zwolenników stali­
nowskich metod rządzenia, 
starają się przedstawiać jako 
„kryzys* w łonie samej partii.

Nie pierwszy to raz ludzie 
ci biorą swe najgłębsze pragnie 
nia za rzeczywistość. Wszak 
to przecież nikt inny, lecz 
sama partia komunistów ra­
dzieckich wykazała dobitnie, 
że kult jednostki jest obcą na­
roślą w organizmie socjali­
stycznego ustroju, u którego 
podstaw leży szeroki, praw­
dziwy demokratyzm ludowy. 
Właśnie stanowczość i siła, z 
jaką partia i cały naród ra­
dziecki położyły kres kultowi 
jednostki dowodzi niezbicie, 
że zjawisko to było jedynie 
jakimś smutnym epizodem i że 
nie mogło ono na stałe za­
puścić korzeni

Jest rzeczą zrozumiałą, że 
wielu uczciwych ludzi — nie­
pokoi problem, jak mogło 
dojść do powstania, a potem 
tak szerokiego rozplenienia 
się zła? Trudno bowiem tak 
szerokie i ujemne w skutkach 

wyższych uczelni, wizytatorzy, 
nauczyciele-specjaliści, leka­
rze, psychologowie, biblioteka­
rze, słowem — fachowcy zna­
jący świetnie temat i mogącv 
nas wiele nauczyć w trudnej 
i odpowiedzialnej roli ro­
dzica-wychowawcy. Dlatego 
gorąco polecamy tę książkę 
wszystkim rodzicom, (mf) 

Przed 100 laty w Brukseli w 05 
roku życia zmarł wielki histo­
ryk, zwany ojcem naszej histo­
riografii, wybitny działacz spo­
łeczny — Joachim Lelewel. Od­
sunięty od pracy pedagogicznej z 
powodu „wywierania szkodliwe­
go wpływu na młodzież, która 
przez niego uprawiała nieroz­
sądną narodowość polską”, po­
święcił się głównie pracom histo­
rycznym. Brał czynny udział w 
życiu politycznym. W czasie po­
wstania listopadowego przewod­
niczył Towarzystwu Patriotycz­
nemu, a następnie był członkiem 
Rządu Tymczasowego.

Jego wielki dorobek naukowy 
zawarty jest w zbiorowej edycji 
w 20 toniach pt. „Polska, dzieje 
i rzeczy jej”, ukazującej się po­
między 1856 — 1865 rokiem w Po­
znaniu przez Kopańskiego, który 
też wydał w naszym mieście pra­
ce rytownicze Lelewela w 1851 
roku.
„Praca naukowa — pisał J. Le­

lewel była celem całego mego 
życia. Jest to druga moja oj­
czyzna. Jeśli mógłbym zasłużyć 
się swojemu krajowi — to tylko 
dzięki pracy naukowej”.

zjawisko sprowadzić do złych 
cech charakteru jednego tylko 
człowieka lub małej grupy 
ludzi. Tłumaczenie tego rodza­
ju odpowiadałoby akurat ide­
alistycznej teorii o decydują­
cej roli wybitnej jednostki w 
historii. Marksistom — jak 
wiadomo — obcy jest idealizm 
i nie mogą zadowolić się po­
dobnym tłumaczeniem. Mamy 
tu bowiem do czynienia z sze­
roko pojętym zjawiskiem spo­
łecznym wymagającym do­
głębnej analizy. Próbę takiej 
właśnie analizy dał w swoim 
referacie na IX Plenum KC 
PZPR Władysław Gomułka. 
Pokazał on, jak w warunkach 
bezpardonowej walki o wła­
dzę radziecką i jej obrony 
przed wściekłymi atakami 
kontrrewolucji i obcej inter­
wencji, potem zaś w czasie 
łamania kułackiego oporu — 
kształtowało się surowe obli­
cze radzieckiego komunisty. 
Kapitalistyczne okrążenie, 
działalność obcych wywia­
dów i prowokatorów wytwo­
rzyły ponadto klimat, w któ­
rym mogły ujawnić się i spo­
tęgować wszystkie ujemne 
cechy charakteru Stalina, dzia 
tającego przy pomocy nadzo­
rowanych i inspirowanych 
przez siebie organów. W takich 
to warunkach zrodziły się i 
szeroko rozpleniły tragiczne 
w skutkach błędy i wypacze­
nia.

Sprawa na pewno nie jest 
zamknięta i jej wyczerpująca 
analiza wymagać będzie czasu. 
Natomiast palącą potrzebą na 
dziś było jej ujawnienie i osą­
dzenie, aby podobne wypacze­
nia nigdy już nie mogły się 
powtórzyć, aby niebo nad 
pierwszym w dziejach krajem 
budującym komunizm na 
zawsze pozostało czyste.

Wielki program budownic­
twa komunizmu wymaga 
bowiem odrzucenia wszystkie­
go, co sprzeczne jest z huma­
nistycznymi ideałami komu­
nizmu. Bez dokonania tego, 
program KPZR, odwołujący 
się do twórczej aktywności 
całego narodu radzieckiego nie 
mógłby być wykonany. Nie 
spełniłby również swojej mię­
dzynarodowej roli zwiastuna 
kształtu społeczeństwa przy­
szłości.

FELIKS BIŁOŚ

Uniwersytet im. A. Mickiewicza 
ku czci Joachima Lelewela

Dziś w Collegium Minus Uniwersytetu 
im. A. Mickiewicza rozpoczyna się 
dwudniowa sesja naukowa poświę­
cona Joachimowi Lelewelowi — naj­

wybitniejszemu historykowi XIX wieku w 
stulecie jego zgonu. Olbrzymi jego doro­
bek naukowy stworzył podwaliny nowo­
czesnej polskiej nauki historycznej. Or­
ganizatorem sesji jest Wydział Filozo- 
ficzno-Historyczny UAM.

Prof. dr. Henryk Łowmiański, jeden z 
organizatorów i referentów na sesji, do 
którego zwróciliśmy się o kilka słów wy­
powiedzi, oświadczył:

— Sesja poznańska organizowana w 
stulecie zgonu nie jest pierwszą w kraju. 
Analogiczne zebrania naukowe odbyły się 
już w Warszawie (w Instytucie Historii) 
i w Łodzi.

Z Poznaniem twórczość wielkiego histo­
ryka jest związana zarówno jego kontak­
tami politycznymi jak i wydawaniem 
przez księgarza Zupańskiego w ciągu kil­
kunastu lat zbioru dzieł jeszcze za życia 
Lelewela.

Joachim Lelewel, któremu obecnie sesję 
naukową poświęcamy, był historykiem 
o wielkich, szerokich horyzontach i bar­
dzo obfitej wybitnej działalności. Jest to 
może największy dziejopis połowy XIX 
wieku. Cechowało go rozumienie procesu 
historycznego wieków późniejszych i hi­
storii XIX wieku. Odznaczał się przy tym 
nowoczesnością w swych poglądach pod 
różnymi względami. Uważał, że historia 
nie jest rezultatem działalności wybitnych 
jednostek, lecz szerokich mas i przed­

Małe ludzkie dramaty

Codziennie do redakcji przychodzą różni lu­
dzie. Wśród nich jest wielu zatroskanych, 
zmęczonych, pełnych żalu i zniechęcenia. 
Przychodzą po radę i pomoc. Przedstawiają 

nam obraz swoich trosk i pretensji, choć w każ­
dej sprawie są dwie strony: dwoje ludzi lub 
dwie grupy ludzi. Jedni i drudzy, jak się często oka­
zuje po bliższej analizie, powodują się racjami, we­
dług nich najsłuszniejszymi lub konwencjonalnie 
niezbitymi.
I tak rodzą się konflikty, 

spory i sprawy zatruwające 
radość życia, zniechęcające do 
pracy, rodzące często poprzez 
bezsilny bunt — znieczulicę i 
apatię.

Problem — jak się wydaje 
—tkwi w zależności ocen, wa­
runkowanych subiektywnym 
punktem widzenia. A przecież 
nawet między najbardziej od­
dalonymi punktami, można 
przeprowadzić linię, która w 
pewnym miejscu się zbiegnie. 
Tej stycznej brakuje najczę­
ściej w konfliktach między­
ludzkich. Brakuje tego, co w 
potocznym języku nazywamy 
społecznym punktem widze­
nia.

Nauczycielka N. mieszka na 
peryferiach miasta. Swój za­

wód lubi. Do lekcji przygotowuje 
się starannie i nigdy nie żałuje 
czasu na dokładne przeglądanie 
kajetów swych uczniów. Mieszka 
z matką i córką. Dziewczyna jest 
pilna, dobra. Matka rozumna, 
prawdziwy przyjaciel. A jednak 
życie tych trzech kobiet nie jest 
lekkie. Spokój, tak konieczny dla 
pracy nauczycielki i nauki córki, 
zakłóca złe sąsiedztwo. Sąsiad jest 
właścicielem domu 1 swych lo­
katorów (nauczycielkę i innych) 
traktuje jak zło konieczne. Prawa 
lokatorskie są tylko jego udzia­
łem. Hoduje kury, kaczki — ca­
łe podwórze jest przez niego eks­
ploatowane. To, że „zapaszki” nie 
pozwalają otworzyć okien lokato­
rom, uważa za przesadę. Pomyje 
wylewa prosto z okna na podwó­
rze, ho kaczki to lubią. Brud, 
błoto i niechlujstwo podwórzowe 
sprzyja ponoć hodowli. Protesty 
lokatorów, a nawet skargi do Sta­
cji Sanitarno-Epidemiologiczne j 
nie wzruszają „pana” na kaczej 
fermie. Powodują tylko wyzwiska 
i nieustanne złośliwości w stosun 
ku do lokatorów. Nauczycielka 
jest zdania, że kury i kaczki moż­
na hodować nie umniejszając 
praw współlokatorskich. Czysto, 
nowocześnie, schludnie. O tym 
nie pomyślał, niestety, gospodarz 
domu.

♦

Teresa R. jest kobietą szczupłą, 
drobną i blada jaik papier. 

Cichym, nieśmiałym głosem szep- 
tana przez nią skarga budzi głę­
bokie współczucie. Nie, mąż nie 
jest pijakiem. Wręcz odwrotnie. 
Nie pije, nie pali, oszczędza. Je­
go skąpstwo właśnie doprowadzi­
ło Teresę R. i jej dzieci do ruiny 

stawiał historię w zespoleniu z walką kla­
sową.

W sesji naukowej biorą udział history­
cy i badacze ośrodka poznańskiego. Zo­
staną uwzględnione ogólne zagadnienia 
z zakresu twórczości J. Lelewela. Prof. 
dr G. Labuda będzie mówił o „Twórczo­
ści J. Lelewela w poglądach historyków”, 
prof. dr Z. Kaczmarczyk przedstawi — 
„Zagadnienie periodyzacji historii Polski 
u Joachima Lelewela”, a prof. dr Jerzy 
Topolski zreferuje „Zagadnienie gospo­
darcze u J. Lelewela”.

Następnie omawiane będą zagadnienia 
bardziej szczegółowe. A więc prof. dr K. 
Tymieniecki zreferuje „Ludność chłopska 
w dziełach wielkiego pisarza”, dr H. Ol­
szewski — „Sejm i sejmiki w ujęciu Le­
lewela”, doc. dr T. Zawadzki — przedsta­
wi Lelewela „jako historyka peryferii 
świata antycznego”, a prof. dr H. Łow­
miański wygłosi referat o „Joachimie 
Lelewelu jako historyku Litwy i Rusi".

Nauki pomocnicze historii i sztuki znaj­
dą się w następujących referatach: doc. 
dr Kiirbisówna poda „Źródła historyczne 
i nauki pomocnicze w ujęciu Lelewela”, 
prof. dr G. Chmarzyński — „Wkład tego 
historyka do badań nad sztuką europej­
ską”, a zagadnienia biograficzne znajdą 
się w referatach dr F. Paprockiego — 
„Kontakty i>olityczne Lelewela ze środo­
wiskiem poznańskim" i doc. dr. Jarosława 
Maciejewskiego w referacie o „Lelewelu 
w polskiej poezji emigracyjnej” Dwudnio­
wą sesję zainauguruje prof. dr W. Ku- 
raszkiewicz. a podsumuje obrady prof. dr 
J. Pajewski. Fr. H.

zdrowia 1 kompletnego rozkładu 
rodziny. Mimo dobrych zarobków 
każdy potrzebny, a nawet nie­
odzowny, wydatek w domu był 
problemem. Brakowało na jedze­
nie, buty, zeszyty. Zdolne i inte­
ligentne dzieci nie miały nigdy 
pieniędzy na kino, gazetę czy 
teatr. Były najuboższe w klasie. 
Pierwsza wyprowadziła się za 
zgodą matki córka — uczennica 
jednego z poznańskich techników. 
Później wyjechał do krewnych 
syn. W ponurej atmosferze skąp­
stwa została z mężem tylko Tere­
sa i najmłodszy chłopiec. Zaczę­
ły się awantury, kończące się na­
wet biciem drobnej, wycieńczo­
nej kobiety. Zagnana w ślepy za­
ułek Teresa R., przyszła do re­
dakcji.

Mąż Teresy — wysoki, energie* 
ny mężczyzna, twierdzi, że żona 
jest niechlujną i niegospodarną 
niewiastą. Zwolennik spartańskie­
go wychowania, nie ma pobła­
żania dla zachcianek („Świat Mło 
dych”, kino!) dzieci. Oszczędza, 
chcąc im — jak mówi zapewnić 
dobrą przyszłość.

Próby mediacji, podjęte przez 
przedstawiciela redakcji, dążące 
do scalenia rozbitego domu, speł­
zły, niestety, na niczym. Teresa 
R. zabrała najmłodsze dziecko i 
wyjechała do krewnych. Jej mąż 
został sam.

Z punktu widzenia męża, wina 
leży po stronie Teresy. On — 
oszczędny, gospodarny, chciał jak 
najlepiej. Do bicia zmusiło go za­
chowanie żony. Z zasady potępia 
tego typu środki wychowa w- 
c z e. Nie miał jednak innych ar­
gumentów.

Teresa R. rzeczywiście zanie­
dbała dom. Nie miała sił ani środ­
ków na ten cel. Nic potrafiła też 
spokojnie, bez kłótni omówić z 
mężem sprawę rozsądnej oszczęd­
ności, stworzyła wraz z dziećmi 
obóz, patrzący nie tylko krytycz­
nie ale wrogo na poczynania mę­
ża. Ani Teresa R. ant jej mąż, nie 
chcieli zrezygnować ze swych 
subiektywnych racji. Nie szukali 
stycznej dla dobra — nie tylko 
przyszłości, ale aktualnego trybu 
życia dzieci.

★
T^akich przykładów można 

by wymienić wiele. Nie­
porozumienia pomiędzy star­
szymi, pragnącymi spokoju ro 
dzicami a pełnymi pretensji 
do życia dziećmi, lokatorskie 
spory o używanie kuchni, skar 

gi pasażerów na konduktorów 
i odwrotnie, jednostronne sta­
nowisko kierowników przed* 
siębiorstw w pozornym inte­
resie instytucji z pominię­
ciem interesu pracownika itp- 
Brak obiektywnego, społeczne 
go spojrzenia przysparza na­
szemu codziennemu życiu wie 
le trosk i kłopotów. Czy jest 
na to rada? Formalnie tak, bo 
subiektywizm posunięty do 
skrajnego egoizmu, legitymu­
jący się biciem, znęcaniem, 
samowolnym odbieraniem 
praw zawarowanych ustawa­
mi — jest karany na podsta­
wie obowiązujących przepisów 
kodeksu cywilnego czy karne 
go. Ale nie wszystkie małe dra 
maty ludzkie i dokuczliwe 
sprawy dnia codziennego, zna) 
dują odbicie w mediacji sądo­
wej. Tu mediatorem winna 
być opinia społeczna — głosy) 
postronnych obserwatorowi 
indywidualne i zbiorowe. Na 
spory międzyludzkie winni da 
leko więcej niż dotychczas re* 
agować sąsiedzi, wyróżniający 
się większym doświadczeniem 
społecznym. Członkowie par­
tii, aktywiści organizacji spo­
łecznych, radni — jednym sło 
wem ludzie zajmujący z po­
trzeby i nawyku społeczny 
punkt widzenia. To nie tylko 
sprawa dobrej woli — to je­
den z podstawowych obowiąz 
ków tych, którzy w wielu wy 
padkach wpływają na tok 
spraw dużego, formatu. Życ^e 
nasze składa się bowiem prze­
de wszystkim ze spraw drob­
nych, często, niestety, bardzo 
dokuczliwych.

ZOFIA ANDRZEJEWSKA

Polonia buduje 
szkoły Tysiąclecia

\A/ ychodźsfwo polskie — zawsze 
" ’ serdecznie związane z kra­

jem — nie omieszkało podkreślić 
łej łączności z okazji budowyi 
Szkół Tysiąclecia.

Pierwszy przysląpił do akcji 
inżynier Gryzełko, b. powstaniec 
śląski, mieszkający stale w Rio 
de Janeiro. Wpłacił on kilka­
dziesiąt tysięcy kruzeiros na bu­
dowę szkoły Tysiąclecia w Koło­
brzegu i wezwał Polaków z Bra­
zylii do kontynuowania łańcucha 
ofiar. Apel został podchwycony 
przez działaczy polonijnych ze> 
stanu Parana, którzy uznali bu­
dowę kołobrzeskiej szkoły za 
jedno ze swych głównych za­
dań. Imieniem Polaków zamiesz­
kałych w stanie Rio Grandę da 
Sul czek na ten sam cel złożył 
ks. Jan Pitoń, rektor polskiej 
misji katolickiej w Brazylii.

A co robią inne ośrodki na­
szego wychodźstwa?

Polonia francuska, reprezento­
wana przez Stowarzyszenie Odra 
— Nysa, wybudowała i wypo­
sażyła szkołę Tysiąclecia w 
Gdańsku, nazwaną imieniem 
Marii Skłodowskiej - Curie, W 
Stanach Zjednoczonych, zbiórką 
na budowę szkół, zajął się od­
dział „Odra” Polskiego Związku 
Zachodniego w Chicago. Towa­
rzystwo Łączności z Polską w 
Detroit finansowało budowę 
szkoły Tysiąclecia w Byczynie na 
Opolszczyźnie, oddanej do 
użytku we wrześniu br.

Przedmiotem zbiórki w Danii 
— jest budowa Szkoły w Szcze­
cinie, w Szwecji — szkoła w 
Olecku. Polonia belgijska przy­
łączyła się do zbiórki na rzecz 
jednej ze szkół Tysiąclecia we 
Wrocławiu. Polonia holenderska 
uczestniczy w budowie szkoły 
im. Bohaterów Warmii i Mazur 
w Olsztynie.

W pokryciu kosztów budowy 
jednej ze szkół Tysiąclecia w 
Opolu uczestniczy Polonia ka­
nadyjska. Centralny Komitet 
Tysiąclecia w Wielkiej Brytanii 
bierze udział w budowie dwóch 
szkół: w Legnicy i Nidzicy.

Polskie Towarzystwo Kulturalne 
Południowej Afryki prowadzi 
zbiórkę na rzecz szkoły w Ła­
gowie Lubuskim. Związek Polek 
w USA uczestniczy w kosztach 
budowy szkoły im. Marii Ko­
nopnickiej w Żarnowcu, a polscy 
emigranci z Rzeszowszczyzny 
zobowiązali się ufundować szko­
łę Tysiąclecia w Hyżnem.

Nasze społeczeństwo wysoko 
ceni wkład rodaków — wy­
chodźców w dzieło budowy 
szkół Tysiąclecia. Ofiarowane 
przez nich środki pieniężne, są 
wyrazem serdecznych uczuć dla 
starego kraju.
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Pracownicy poszukiwani
St. księgowego finansowego zatrudni zaraz 
Wronkowska Fabryka Wyrobów Blaszanych 
Wronki, ulica Towarowa 3, telefon 110. Wy­
magane wykształcenie ekonomiczne wyższe lub 
średnie. Wynagrodzenie widełkowe wg układu 
zbiorowego pracy dla przemysłu metalowego 
do 2.400 zł miesięcznie. Oferty składać do
Sekcji Kadr. K9666
Konstruktora, referentkę do prac administra­
cyjnych w dziale technicznym z umiejętnością 
pisania na maszynie — pożądane średnie wy­
kształcenie, referentkę do działu administra­
cyjnego, hydraulika, robotnika do transportu, 
robotnika do obsługi szatni i łazienek pracow­
niczych. zatrudni Zakład Konstrukcyjno-Tech­
nologiczny, Poznań, ul. Starołęcka 31. K9694
Inżyniera mechanika na stanowisko szefa pro­
dukcji, inżyniera mechanika na stanowisko 
gł. technologa, kierownika działu administr.- 
gospodarczego, kierownika działu planowania, 
kierownika sekcji finansowej, kierownika 
kosztów własnych, kierownika sekcji organi­
zacji, inspektora BHP, zaopatrzeniowca bran­
ży chemicznej, kasjera przyjmie z dniem 1. 
I. 62 r. Zakład Przemysłowy w Poznaniu. Re­
flektujemy na siły kwalifikowane z co najmniej 
średnim wykształceniem. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 dla 46371g.
Technika budowlanego i ślusarza mechanika 
z prawem jazdy — przyjmie SAR, Poznań 18,
Rudnicze. Telefon 665-78 i 659-34. 46480g
Gminna Spółdzielnia „Samopomoc Chłopska” w Zbąszyniu, przyjmie od 1. I. 1962 r. pra­
cownika na stanowisko kier. Wytwórni Wód 
Gazowych i Rozlewni Piwa. Wymagana kilku­
letnia praktyka na stanowisku kierowniczym. 
Mieszkanie na miejscu zapewnione. K9703
Sprzątaczki zatrudni Powszechny Dom Towa­
rowy w Poznaniu. Zgłoszenia kierować do 
Sekcji Kadr — Poznań, ul. Mielżyńskiego 14,
pokój nr 5. K9704
Inżyniera - mechanika z długoletnią praktyką 
w budownictwie na stanowisko kierownika 
dużej bazy transportowej, technika - mecha­
nika d/s remontów oraz starszych magazynie­
rów ze znajomością materiałów budowlanych 
— przyjmie natychmiast poważne przedsię­
biorstwo budowlane w Poznaniu. Oferty wraz 
z życiorysem i odpisem ważniejszych doku­
mentów. należy kierować do Biura Ogłoszeń 
RSW — Prasa w Poznaniu, Świerczewskiego 3 
dla nr K9709.________________________________  
Przedsiębiorstwo transportowe zatrudni zaraz 
kierowników komórek transportowych z miej­
scem pracy w miastach powiatowych. Wyma­
gane wyższe wykształcenie ekonomiczne, 
wzgl. techniczne plus ewent. praktyka. Wyna­
grodzenie w zależności od posiadanych kwali­
fikacji od 2.200—2.700 zł plus premia. Oferty 
składać w Biurze Ogłoszeń, Świerczewskiego 3 
dia nr K9712.___________________________ _
Przedsiębiorstwo Sprzętu i Transportu Bu­
downictwa Terenowego w Poznaniu, ul. Bał­
tycka 10 — zatrudni wykwalifikowanych ślu­
sarzy samochodowych. Wynagrodzenie wg 
układu zbiorowego pracy w budownictwie. Do 
jazd do pracy samochodem z placu wiOsny

rena.

koła 23 m. 5.

4 godz. 17—19.

go 9 m. 8.

SPECJALNY
SKLEP waldzka 149.

K9754
465712630-59.

Oferty 
Swier-

Iowa płyta 
Gwiaździsta 
(Grunwald).

kolor obojętny. 
Biuro Ogłoszeń,
czewskiego 3 dla 46352g. ;
Akordeon z registrami,; 
w dobrym stanie, niedro­
go kupię. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 46395g.
Zbiór znaczków okazyj­
nie kupię. Zgłoszenia te­
lefon 455-56, po południu.

46511g
Kupię motocykl M-72 lub 
BMW nowy lub mało u- 
źywany. Izydorczak, Poz 
nań, Dzierżyńskiego 132 
m. 6. 46543g
Kupię rury bez szwu 
(ewentualnie odpady) 
40X1,5, 32X3,5, 27X2,
15X1,5, 14X1,8 mm. Mogą 
być odchylenia. Telefon

19

*

m. 16. 46437g

Radio ,,Beethoven”, adap 
ter szafkowy, sprzedam. 
Poznań, Knapowskiego S

IGELITOWE, 
ODZIEŻOWE, 
OBRUSOWE, 
MALOWANE 
NA ZASŁONY, 
GALANTERYJNI 
POWLEKANE 
NA PŁÓTNIE, 
CERATY WÓZKOWE

WĘZĘ IGELITOWE 
I GUMOWE, 
ZABAWKI Z GUMY. 
PIŁKI itp. 
WYROBY 
Z TWORZYW

Kursy kreśleń technicz­
nych maszynowych, kon­
strukcyjnych, budowla­
nych — korespondencyj­
nie. Wpisy przyjmuje, in­
formacji pisemnych udzie 
la Wojewódzki Zakład 
Szkolenia, Ośrodek Kra­
ków, Westerplatte 11.

K9819

łowy luksusowy 
i palona), łóżeczka 
te. Tel. 61-94-61.

WSZELKIEGO
RODZAJU

^OGŁOSZENIA DROBNE;
Pianino krzyżowe, meta-

sprzedam.
m. 4
46481g

Sprzedam wózek dzie­
cięcy, ceratowy, głęboki. 
Śniadeckich 4 m. 1, sute-

Nłekrępnjącego
na okres ferii świąte^k 
nych poszukuję. ofer^ 
Biuro Ogłoszeń, Swier 
czewskiego 3 dla 46432g_' 
Małżeństwo pracujące~M 
studiach, bezdzietne rCC 
szukuje pokoju na ikT 
Oferty Biuro Ogłoszeń 
Świerczewskiego 3 
46461g. 18

46487g

GL mechanika wyspecjalizowanego w zakresie 
sprzętu spedycyjnego z wyższym lub średnim 
wykształceniem techn., referenta administra­
cyjnego z średnim wykształceniem oraz pra­
cowników na konduktorów regularnych linii 
towarowych — przyjmie Woj. Przeds. Państwo 
wej Komunikacji Samochodowej Oddział II w
Poznaniu, ulica Traugutta 1/9. K9726
3 mechaników samochodowych, elektryka na 
instalację samochodową oraz dwóch ślusarzy 
przyjmie natychmiast Warsztat Mechaniczny 
Poznań - Pokrzywno. Wynagrodzenie około 
2.200 zł. 46593g
Inżynierów wzgl. magistrów chemii do pracy 
w działach produkcyjnych i laboratorium, 
absolwentów technikum chemicznego na sta­
nowisko laborantek, pracowników placowych 
i stróży zatrudnią natychmiast Poznańskie Za­
kłady Przemysłu Tłuszczowego, Poznań, ul. 
Starołęcka 2/8. Zgłoszenia przyjmuje: Sekcja
Kadr. 46566g

Poszukuję pani naj-
chętniej osobę samotną —
inteligentnej, 
prowadzenia 
runki dobre,

do dzieci, 
domu. Wa- 
mieszkanie

zapewnione. Pobyt stały 
— Grodzisk Wlkp. Zgło­
szenia: Poznań, ul. Het­
mańska 31 m. 5, telefon 
656-77, w godz. 20—22.

46119g

Ludów. K9713
Przedsiębiorstwo Sprzętu i Transportu Bu­
downictwa Terenowego w Poznaniu, Bałtyc­
ka 10 — przyjmie zaraz 4 pracowników służby 
transportowej. Wymagane wyższe, wzgl. śred­
nie wykształcenie ekonomiczne lub technicz­
ne. Wynagrodzenie w zależności od posiada­
nych kwalifikacji od 1.500—1.900 zł, wzgl. od 
2.000—2.700 zł plus premia._____________ K9714
Stolarska Spółdzielnia Pracy w Jarocinie, ul. 
Warszawska 25 — przyjmie zaraz st. ekono­
mistę d/s zaopatrzenia i zbytu. Wymagane 
kwalifikacje: wykształcenie wyższe z 3-letnią 
praktyką, względnie średnie z 7-letnią prak­
tyką. Warunki płac zgodnie z obowiązujacyjni 
przepisami. ___________________________ K9715
Rejonowe Zakłady Zbożowe „PZZ” w Gosty­
niu. Rynek 16 — zatrudnią natychmiast pra­
cownika na stanowisko technika; pożądane 
wykształcenie techniczne oraz znajomość 
spraw inwestycyjnych.__________________ ^9716
Spawacza autogenicznego. inżynierów-mecha- 
ników, techników-mechaników — zaraz oraz 
z dniem 2. I. 1962 r. ślusarzy, pomocników 
ślusarskich, kowali, tokarzy — przyjmą Za­
kłady Remontowo-Montażowe Urządzeń Prze 
mysłu Materiałów Budowlanych nr 2 w Poz­
naniu, ul. Przemysłowa 39. Zgłoszenia wraz 
z wnioskami, życiorysami i świadectwami — 
przyjmuje Dział Kadr Zakładu. K9717

Oborowego z własną pomocą do obory zme­
chanizowanej (40 sztuk bydła) — przyjmie za­
raz Technikum Rolnicze w Bobowicku, pow.

Inspektorat Państwowych Gospodarstw Rol­
nych w Kołobrzegu, ul. Ratuszowa 13 — ogła­
sza konkurs na stanowiska:
1. inspektora do spraw mechanizacji rolnictwa 

od dnia 1. III. 1962 r. Wymagane wykształ­
cenie wyższe i 3 lata praktyki w pracy te­
renowej. Wynagrodzenie do 2.300 zł mie­
sięcznie;

2. inspektora nadzoru budownictwa od dnia 
1. III. 1962 r. Wymagane wykształcenie 
wyższe z uprawnieniami budowlanymi i 3
lata praktyki w budownictwie, 
dzenie do 2.600 zł miesięcznie;

3. dwóch głównych księgowych na 
stwa PGR — zaraz. Wymagane

Wynagro

cenie średnie finansowe oraz 3-letnia prak 
tyka w pionie PGR. Wynagrodzenie do 
2.000 zł plus premie przewidywane ukła­
dem zbiorowym pracy w rolnictwie.

Dla inspektora mechanizacji i inspektora nad­
zoru — mieszkanie rodzinne w Kołobrzegu 
zapewnione, dla głównych księgowych w miej­
scu pracy. Podania wraz z życiorysami należy 
składać pod adresem jak wyżej do dnia 1. II.
1962 r. K9723
Elektryków na konserwację sprzętu budowla­
nego i trafostacji, do pracy na budowie zapory 
w Przeczycach k. Zawiercia — przyjmiemy 
zaraz. Warunek: świadectwo BHP III lub IV 
grupy. Zgłoszenia: Poznańskie Przedsiębior­
stwo Budownictwa Lądowo i Wodno-Inżynie­
ryjnego budowa w Przeczycach (stacja kolejo­
wa Siewierz), poczta Siewierz, powiat Zawier­
cie, woj. katowickie, lub Poznań — Stary Ry-
nek 77, pokój 201. K9743

Międzyrzecz, woj. zielonogórskie. K9718

1 instalator wodno-kan.-gaz. (czeladnik wzgl. 
mistrz) oraz

5 pracownik fizyczny do magazynu 
potrzebni zaraz; zgłoszenia skierować: Zakła­
dy Chemiczno - Farmaceutyczne „Farmapol”. 
Poznań, Św. Wojciech 29. K9828
Głównego księgowego z wyższym wykształ­
ceniem i praktyką w budownictwie, naczel­
nego inżyniera z odpowiednią praktyką w wy­
konawstwie — przyjmie zaraz nowo organi­
zowane Dzielnicowe Przedsiębiorstwo Remon­
towo - Budowlane — Stare Miasto, Poznań, ul. 
Cicha 8. Zgłoszenia składać w Oddziale Robót 
Remontowych M. P. R. B. — Poznań, ulica 
Cicha 8, telefon 532-60.K9720

Swiebodzińskie Zakłady Wytwórcze Urządzeń 
Termotechnicznych Zakład M-12 w Swiebo- 
dzinie Wlkp. — zatrudnią: inżynierów mecha­
ników i elektryków, techników mechaników 
i elektryków, ekonomistę ze znajomością ję­
zyków obcych (angielski i niemiecki). Warun­
ki pracy i płacy zgodne z układem zbioro- 
wym dla przemysłu metalowego. Mieszkania 
zapewnione. Oferty prosimy kierować do Dy­
rekcji Zakładu. K9724

Kierownika technicznego — wymagane wy­
kształcenie średnie zawodowe oraz znajomość 
zagadnień produkcji i opracowania dokumen­
tacji technicznej; kierownika zakładu produk­
cyjnego odzieży ciężkiej ze znajomością nor­
mowania pracy — wymagane świadectwo mi­
strzowskie; modelki i modele męskie oraz dzie­
ci od lat 10—12 do prezentowania odzieży dam 
skiej, męskiej i dziecięcej — poszukuje Spół­
dzielnia Pracy „Laboratorium Odzieżowe” w 
Poznaniu, ul. Młyńska nr 5. Zgłoszenia osobi­
ste w biurze Spółdzielni codziennie od godz.
8—10. K9758

Pianino krzyżowe kupię,

Maszynę damską Singe- 
ra, wpuszczaną, dobrą — 
tanio sprzedam. Żydow­
ska 15/18 m. 6a. 46492g
Płaszcze damskie sprze­
dam. Telefon 27-57.

__________ 46497g
Spacerówkę giętą z bud­
ką i pokrowcem jak no­
wą sprzedam. 700 zł. So-

Wózki dziecięce dla la­
lek oraz szklanki, kielisz 
ki ozdobne, zabawki — 
poleca Łosiński, Poznań,
Żydowska 33. 46449g
Pianino płyta metalowa 
i bufet sprzedam. Adres 
wskaże Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
46453g.
Doniczki różnych wymia-

| rów korzystnie

465C6g
Sprzedam akordeon 24- 
basowy. Kilińskiego 3 m.

46502g
Sprzedam piec elektrycz 
ny, szafę, stół, spacerów 
kę. Poznań, Knapowskie-

46505g
Pokój stołowy, stylowy 
— orzech kaukazki sprze 
dam. Adres wskaże Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 46509g.
Sprzedam piec węglowo- 
gazowy oraz łóżeczko me 
talowe niklowane. Grun-

46523g
Oficerki nowe nr 41 — 
sprzedam. Poznań, Ście­
giennego 107 m. 3.

nowe pia- 
pokój sto

(brzoza 
dziecię

46529g
Sprzedam krowę cielną. 
Grunwaldzka 229. 46542g
Maszynę do szycia i try- 
kotarską Meda II sprze­
dam. Poznań, Rataje 44 
m. 1^_______________46451g
Akordeon 80-bas. sprze­
dam. Poznań, Kraszew­
skiego 1 m. 15. 46554g
Krowę z cielęciem sprze- 

(dam. Poznań-Zegrze, ulica 
) Dziadoszańska 8. 46559g

sprzeda Sprzedam płaszcz nowy
1 ogrodnictwo. Poznań, ul. (skóra z podpinką futrza- 
। Urbanowska 18. 46457g ną) czeski. — ■ - ■

Opiekunka do dziecka po- |---------------------------------------- i m. 1.
trzebna zaraz. Zgłoszenia: 1 Magnetofon niemiecki I ~~
Poznańska 64, Staniewicz. [ „Smaragd” — sprzedam. : aaraż wars7tat Wia
_____________________ i 
Miła pani na pomoc do- I —---- i— -----------------------------  I
n.ową do domu lekarze, i Piec na trociny sprze- 
na stałe potrzebna na- ! dam. Poznań - Rataje, I 
tychmiast. Referencje ko 1 ul. Zamenhofa 5 . 46462g j 
nieczne. Słowackiego 36 “—;---- ;--------- ;---------------- i
m. 4. Zgłoszenia między koszykowy oraz',
godz. 17-19 . 46489g i «^czko, tamo sprzedam. :

--------------------------------------   . -polska 88/90. Gawty-i Garaże z oświetleniem, 
Pomoc domową, uczciwą ! sza*._________________46470g ; ogr2aniem i kanałem na 2
przyjmę. Warunki bar-. TeJewizor Belweder x o. { samochody wydzierżawię 
(r/° dobre- Kościuszki 1 1 , i<a2yjnie sprzedam. Dzier i zaraz, ulica Bułgarska 34 
P1-—wejście -- tel- • żyńskiego 342 m. 10. Od ' (Grunwald).

Kościelna 48 
46569g

Oddam pokój z ku^Ji 
do remontu, wyłączony 
Warunek kupno pozost^ 
łej parceli. Oferty gj/. 
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 46466g.
Lekarz kupi pokój 
chnią 1 łazienką, wyła. 
czone. Jan SkonieczaT 
Poznań, Czesława 4 m.

_________ _ 4647sg 
Dwaj studenci WSE~Ko_ 
szu kują pokoju. Ofert- 
Biuro Ogłoszeń, Swiej. 
czewskiego 3 dla 4647?g. 
Pokoju na pracownię!^ 
wiecką, najchętniej v 
śródmieściu — spiesznie 
poszukuję. Telefon 440-40, 
_______ _____ ____ 46485g 
Zamienię dwa ~pokoje~z 
kuchnią i ogródkiem w 
Kobylempolu oraz jeden 
pokój samodzielny z przy 
należnościami — dzielni, 
ca Łazarz, na dwa poko- 
je z kuchnią (z koleja­
rzem). Oferty Biuro Ogłc 
szeń, Świerczewskiego j 
dla 46496g.
Pokój pusty, jednooso­
bowy na Wildzie zamie­
nię na podobny w innej 
dzielnicy. Warunki do 
omówienia. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 46508g.
Studentka poszukuje po­
koju sublokatorskiego, 
jednoosobowego. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 46513g.
Bezdzietne małżeństwo 
szuka pokoju (dwa lata). 
Zapłaci z góry. Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 46518g.
Młody kawaler spiesznie 
poszukuje niekrępujące- 
go pokoju w śródmieściu. 

. Cena obojętna. Oferty 
Biuro Ogłoszeń. Świer­
czewskiego 3 dla 46524g.
Poszukuję wyłączone dwa 
pokoje z przynależno- 

; ściami. Posiadam gotów- ; 
, kę. Oferty Biuro Ogło­

szeń, Świerczewskiego 3 
dla 46527g.

9f-80.
tel. < 

46504g i godz. 17.30.

godz. 9—14.

ŁWale

46560g

Tokarz młody potrzebny. 
Warsztat, Obozowa nr 4 
(boczna Grunwaldzkiej).

46570g
Przyjmę panią (rencist­
kę) do dziecka. Poznań, 
Rutkovzskiego 9 m. 5, od

Samochód „Syrena” prze 
bieg 24 tys. km — sprze­
dam. Zgłoszenia, tel. nr 
638-63 od godz. 16—20.

46474g

46473g . yjjeszkania — zamiany —
wyłączone — umeblowane 
poleca — „Parcelo-Willa", 
Czerwonej Armii 29.

_______ __  46276g
Poszukuję niekrępujące-

46578g

gospodar- 
wykształ-

godz. 17.

46400g

Tańców szybko uczę. Po­
znań, Mickiewicza 27 m.
7.

_ 7“:------------- - -----------i go pokoju w śródmieściu Okazyjnie sprzedani ga- ; n? dnj w miesiącu, 
bmet męski dębowy, Oferty Biuro Ogłos^eńi 
ciemny, toaletkę z lustra . *wierczeWskiero 3 dla mi, garderobiankę, biur- ! g
ko. Ofierzyńska, Kraszew ; * v _____________________
skiego 4 m. 7.

Kolejkę elektryczną, ra- .
dziecką sprzedam. Wino- j Ogłoszeń, 
grady 47 m. 1, blok, po'— “
południu.

46475g i Bezdzietne małżeństwo 
-------- ' poszukuje pokoju na 3—4

miesiące.

46476g
go 3 dla 46431g.

Oferty Biuro
Swierczewskie-

Wyjeżdżając sprzedam 
komplet ładnych, fornie- 
rowanych mebli do poko 
ju stołowego. Telefon 
632-11. 46484g

Pracująca, kulturalna i 
spokojna poszukuje po­
koju. Może być ewentual 
nie wspólny. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 46443g.

Mlode małżeństwo nau­
czycielskie poszukuje po 
koju na rok. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 46534g.
Przyjmę na wspólny po­
kój studenta. Świetlana 2 
(przy Palacza). 46539g
Zamienię 3 pokoje z ku­
chnią, telefonem, samo­
dzielne — Łazarz, blisko 
szkoły na pokój z kuch­
nią w nowym budownic­
twie. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 46544g.
Zamienię pokój z kuch­
nią, w nowym budowni­
ctwie, z wielkimi wygo­
dami, w śródmieściu, na 
2 pokoje z kuchnią, sa­
modzielne. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 46547g.
Zamienię pilnie 3 pokoje 
z kuchnią i balkon, ko­
rytarz wspólny na pół­
tora z kuchnią i oddziel­
nie pokój. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 46555g.

Inżynierów melioracji lub techników posiada­
jących dłuższą praktykę zawodową — zatrud- 
nimy w charakterze inspektorów nadzoru in­
westorskiego. Wynagrodzenie do 3.200 zł w za­
leżności od kwalifikacji oraz stażu pracy plus 
premia. Podania z życiorysem odpisami świa­
dectw składać należy do Wydziału Rolnictwa 
— Prezydium Wojewódzkiej Rady Narodowej,
ul. Towarowa 53. K9794
St. rewidenta finansowo-księgowego przyjmie 
od 1. I. 1962 r. specjalistyczne przedsiębior­
stwo budowlane w Poznaniu. Wymagane wyż­
sze, wzgl. średnie wykształcenie ekonomiczne 
oraz co najmniej 6-letnia praktyka zawodowa 
w budownictwie na stanowisku kierowniczym 
lub samodzielnym w pionie finansowo-księgo­
wym. Wynagrodzenie wg układu zbiorowego 
pracy w budownictwie Oferty należy składać 
•? Riurze Ogłoszeń, Poznań, ul. Świerczew­
skiego .3 dla K9796.

Profesor matematyki u- 
dzieli lekcji przed, lub 
po południu. Szamarzew­
skiego 16 m. 6. 46537g

W ZAKRESIE NAPRAWY
I NIKLOWANIA OŚWIETLEŃ
(lamp, żyrandoli i kinkietów)

jestczynny

przy ul. Filipińskiej 4

SPÓŁDZIELNIA PRACY „LUMET” 
POZNAŃ 

ulica: Dzierżyńskiego nr 7

Sprzedam dom jednoro­
dzinny, nowy (3 pokoje, 
kuchnia), budynek gospo 
darczy 2.500 m2. Mosina, 
Waryńskiego 22. 46538g

poda je do wiadomości, że

PUNKT USŁUGOWY
Kupię domek jednor<£ 
dzinny, wyłączony, 
ny w Poznaniu, lub ok 
licy, Mosinie, Kórnik » 
Puszczvkówku, CzemP' 
niu, Śremie. Kościanie. 
Adres: Raczkiewicz, 
-nań. Konopnickiej^

Sprzedam ponowę dzial^ 
z zatwierdzoną dokuni 
tac ją budowy d0^a.
bliźniaczego na Winogra 
dach. Oferty Biuro 
szeń, Świerczewskiego 
dla 46469g. ____ _______ .
Kupię dom lub po^ 
domu. Oferty z cen4 B 
ro Ogłoszeń, Swierczew ( 
skiego 3 dla 46530g.
Gospodarstwo 9 ha, bb 
sk.o Szamotuł sPieSęta- 
sprzedam z powodu 
rości. Adres wskaże 
ro Ogłoszeń, Swierczew- 
skiego 3 dla 46454g.
Posiadam parcelę Pr^ 
Płomienistej, PosZ?„. ao 
wspólnika do budowy 
mu bliźniaczego. O«r ' 
Biuro Ogłos^ń, SWi 
czewskiego 3 dla 46. s

Parcele budowlane 950 m2 
i większe przy Jeziorze 
Kierskim sprzeda właści­
ciel. Teren zelektryfiko­
wany. Poznań, Gajowa 4 
m. 7, telefon 431-02, od 
godz. 15. 46052g
Dom jednorodzinny z 
mieszkaniem sprzedam. 
Środa Wlkp., ul. Solna 6. 

27109p

Sprzedam tanio małe go* 
spodarstwo z powodu 
choroby. Leon Semrau, 
Gorzów Wlkp., Swierczew 
skiego 18 m. 5. K982^

PUNKT USŁUGOWY 
przy ulicy Mośjtowej nr 15 

przyjmuje zlecenia 
NA LAKIEROWANIE PIECOWE, 

KRYSTALICZNE.
Spółdzielnia nasza zorganizowała 
również dla potrzeb świata pracy 

lotną brygadę usługową, 

która instaluje w domach oświetle­
nia zakupione w sklepie przyfa­
brycznym ulica Dzierżyńskiego 7. 

Zgłoszenia przyjmuje: 
kierown k sklepu.

K95M



W Strona i
GŁOS WIELKOPOLSKI

Losowanie Toto-Lotka

Pracownicy poszukiwani

Projektantów i asystentów z branży wodno- 
kan. i c. o. — zatrudni P. P. U. I. „Inwest- 
projckt”. Zgłoszenia osobiste w siedzibie Biu­
ra w Poznaniu, przy ul. pl. Wolności nr 6,
III piętro. 46551g

Samodzielnego starszego księgowego, posiada­
jącego co najmniej średnie ekonomiczne wy­
kształcenie i 5-letnią praktykę w księgowości 
rejestrowej — zatrudni od 1 marca 1962 roku 
Wojewódzkie Biuro Projektów Budownictwa 
Wiejskiego, Poznań, Ratajczaka 33. Wynagro-
dzenie i warunki pracy dobre. K9802

Kierownika zakładu usługowego z średnim, 
wzgl. wyższym wykszt. technicznym oraz prak 
tyką, księgową, inwestorów, st. referentów 
reklamacji i usług, towaroznawcę branży ce- 
ramiczno-szklanej z średnim wykszt. ogólnym, 
wzgl. zawodowym i praktyką zatrudni zaraz 
W. P. „Arged” w Poznaniu, ul. 27 Grudnia 6.

K9803

Miejska Spółdzielnia Zaopatrzenia i Zbytu w 
Kórniku przyjmie zaraz cukiernika z odpo­
wiednimi kwalifikacjami. Zgłoszenia kierować 
pod adresem MSZiZb., Kórnik, ul. Dworco-
wa 4. K9804

Wyższa Szkoła Ekonomiczna w Poznaniu, ul. 
Marchlewskiego 146/150 — przyjmie następu­
jących pracowników: palacza centralnego 
ogrzewania oraz portiera do Domu Studenc­
kiego. Zgłoszenia przyjmuje się w pokoju nr
67, I piętro. K9805

Dnia 13 grudnia 1961 r. zmarł, opatrzony Sa­
kramentami św., po ciężkich cierpieniach, mój 
najdroższy mąż, nasz ukochany ojciec, dzia­
dziuś, teść i szwagier, przeżywszy lat 71, śp.

Piotr Szmytkowski
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 16 bm., 

o godzinie 10,50 z kaplicy cmentarnej na Gór-
czynie.

Msza
30 bm.,

św. żałobna odprawiona zostanie dnia 
o godzinie 6 w kościele Św. Krzyża.

W głębokim smutku pogrążone
ŻONA, DZIECI I RODZINA 

Poznań, Ściegiennego 4. 46G49g

w POZNANIU

w dniu 11XII. 1981 r. w kinie „Bałtyk

ZAPRASZA NA

UWAGA I

każdy poniedziałek, wtorek i środę
na dostawęod godziny

UWA6A 1

podczas seansu filmowego o godz. 15.15
K9R21

M. H. D. ARTYKUŁAMI ODZIEŻOWYMI 
oraz M. H. D. — OBUWIEM

„ Wielką Rewię Mody“
która odbędzie się w dniu 16 grudnia 1961 r. 
W LOKALU „ADRIA” 
o godzinie 20,00.

POKAZ MODY UROZMAICONY BĘDZIE WYSTĘPAMI 
ARTYSTÓW Z OPERETKI POZNAŃSKIEJ

Towarzystw*
Krzewienia Wiedzy 
Praktycznej O./W. 

w Poznaniu 
organizuje

KURSY
korespondencyjne
dla kierowców kat. I 
i II. Informacje ustne 
lub pisemne w naszym 
sekretariacie w Pozna­
niu, ulica Lampego 7, 

telefon 14-45.
K9500

Nieruchomości

Gospodarstwo 6 ha sprze­
dam. Smaęzyński, Szczyt­
niki Duchowne, przy 
Gnieźnie. 46563g
Wezmę w dzierżawę go­
spodarstwo. Oferty Biu­
ro Ogłoszeń, Świerczew­
skiego 3 dla 46572g.
Kupię domek z ogrodem 
lub bez w okolicy Pozna­
nia, z dobrą komunika­
cją. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 46576g.
Kupię domek jednorodzin 
ny w okolicy Poznania. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
46577g.

Zgubiono legitym. krwio­
dawstwa na nazwisko Al­
fred Switoński. 46567g

13

ZAKŁAD WYLĘGU DROBIU 
PAŃSTW. GOSP. ROLNYCH 
W POZNANIU - DĘBIEC 
Barak przy dworcu kolejow. 
Poznań-Dębiec, telefon 530-71

PRZYJMUJE ZAMÓWIENIA

PISKLĄT
tu sezonie wylęgowym 1962 r.

Dojazd tramwajami nr nr 2, 3, 4 i 12 
do końcowego przystanku na Dębcu.

K9766

OGŁOSZENIA DROBNE
Student zgubił portmo- i 
netkę z pieniędzmi. Uczci I 
wego znalazcę wynagro-' 
dzę. Śniadeckich 9 m. 4. !

46622g

Obróbki drewna wyko­
nuję fachowo i termino­
wo. Poznań, Artyleryjska

tel. 542-59.
Wypożyczalnia

45928g 
sukien

Kierowca, który w środę, 
6 grudnia, w godz. 15 u- 
dzielił pomocy i odwiózł 
do szpitala panią która 
wypadła z tramwaju przy 
ul. Zwierzynieckiej pro­
szony o zgłoszenie się Sło­
wackiego 25 m. 10. 46545g

Garbuję, farbuję i uszla­
chetniam skóry baranie, 
lisy, nutrie oddam. Czyz, 
Poznań, Wroniecka 17a, 
narożnik Mokrej. 44731g

Władysław Wiliński
zmarł w dniu 13 grudnia 1961 r., przeżywszy 
lat 84, mój najdroższy mąż, ojciec i dziadek.

Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 16 bm., o go-
dżinie
Dębcu.

10,30 na cmentarzu Bożego Ciała na

W ciężkim smutku pogrążona 
RODZINA

46660g

ślubnych, krótkich, dłu­
gich, nakryć do chrztu. 
C hełmońskiego 10 . 45541g
Czyszczenie pierza wszel 
kiego rodzaju na pocze­
kaniu. Poznań, Małeckie-
go 34. 46439g
Wypożyczam porcelanę, 
szkło na zabawy, uroczy 
stości. Poznań, Żydow­
ska 33. 46450g
Przyjmę do domu drob­
ne prace, lub montaż (na 
rzędzia własne). Oferty 
Biuro Ogłoszeń, Świer­
czewskiego 3 dla 46533g.
Posiadam uprawnienia na
taksówkę 
wspólnika

szukam 
samocho-

dem. Oferty Biuro Ogło­
szeń, Świerczewskiego 3 
dla 46465g.
Płaszcze damskie z po­
wierzonych i- własnych 
materiałów wykonuję so­
lidnie. Telefon 27-57.
_________________ 46498g
12 000 zł pożyczki poszu­
kuję. Warunki dobre. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
46507g.

Unia T3 grudnia 1961 r. zmarła po krótkiej chorobie, opatrzona Sakra­
mentami św., nasza ukochana córka, siostra, szwagierka i ciocia, prze­
żywszy lat 39, śp.

Janina Garstecka
Nabożeństwo żałobne za duszę śp. Zmarłej odprawione zostanie w so- 

hotę, 16 bm., o godzinie 8 rano, w kościele O. O. Jezuitów, przy ulicy Do­
minikańskiej.

Pogrzeb odbędzie się tego samego dnia, o godzinie 12 z kaplicy Cmen­
tarza Regionalnego na Głównej. . ,

W ciężkim smutku pogrążeni
RODZICE, SIOSTRY, BRACIA

Poznań, Szewska 15.
Osobnych zawiadomień nie wysyła się. 46655g

Dnia 13 grudnia 1961 r. zmarł w wieku łat 78, po krótkich 1 ciężkich 
cierpieniach, namaszczony Olejami św., nasz drogi brat, szwagier i wu 
jek, śp. •

Józef Jakuszewski
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 16 bm 

tarnej na Junikowie.
... o godzinie 11,15 z kaplicy cmen-

^°znań, Parczew.

smutku pogrążeni
BRAT I RODZINA

46671g

W dniu 13 grudnia 1961 r. zmarła po dłu­
gich i ciężkich cierpieniach, moja najuko­
chańsza żona, matka, teściowa, babunia, sio­
stra, bratowa, szwagierka, przeżywszy lat 61, śp.

Z IWAŃSKICH

Pelagia Piosik
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, dnia 16 bm., 

o godzinie 10,45 z kaplicy cmentarnej, przy ul. 
Bluszczowej.

W głębokim smutku pozostała
RODZINA

Poznań, Sikorskiego 35. 46653g

AA Rość od pierwszego wejrzenia zza

ze sklepów MHD
ArmttCterwon^28-Pl .wolno$cx 11 - Dąbrowskiej 39

id

Przyjmę wspólnika do 
wytwórni bieliźniarskiej 
— sprzedaż z dziedziny 
galanterii dziecięco-dam-

Przetargi
sko-męskiej.
maszyny 
ęklep w 
Łazarz.

do
Posiadam 
szycia i

śródmieściu 
Warunek —

tówka 80.000 zł. 
Biuro Ogłoszeń,

go- 
Oferty 
Swier-

czewskiego 3 dla 46521g.

Powszechna Spółdzielnia Spożywców w Pusz­
czykowie, ulica Poznańska 69, ogłasza na dzień 
28. XII. 1961 r., godz. 10, przetarg nieograni­
czony na samochód furgon Skoda, typ 1200. 
Cena wywoławcza 12.000,— zł. Wadium w wy­
sokości 10 proc, ceny wywoławczej należy zło­
żyć w kasie Spółdzielni do dnia 27. XII. br. 
Pojazd można oglądać w każdy dzień roboczy 
od godz. 8—13 na placu PSS w Puszczykowie, 
ul. Poznańska 69. K9835

Dyskretnie, szybko, kore­
spondencyjnie pozna Cię 
Biuro Matrymonialne 
„SYRENKA”, Warszawa, 
Elektoralna 11. Prześlij 
10 złotych znaczkami, o- 
trzymasz 300 atrakcyj­
nych ofert, informacje.

K9391

Samotny lat 54 (kawaler) 
bez nałogu, spokojnego 
charakteru, pragnie po-
znać celu matrymo-
nialnym wdowę, starszą 
pannę do lat 45, najchęt­
niej z mieszkaniem w Po­
znaniu. Oferty Biuro 
Ogłoszeń, Świerczewskie­
go 3 dla 27115p.

Wdowa po 50-tce, dobrze
sytuowana, własnym
mieszkaniem pozna pana 
w celu matrymonialnym. 
Oferty Biuro Ogłoszeń, 
Świerczewskiego 3 dla 
46460g.

Wdowiec bezdzietny, u- 
rzędnik emerytowany — 
PKP, właściciel jednoro­
dzinnej willi, ogrodem w 
Poznaniu, zapozna samot­
na pannę, wdówkę, 
przystojną, do lat 40. O- 
ferty Biuro Ogłoszeń,„ 
Świerczewskiego 3 dla 
46546g.

Państwowe Gospodarstwo Rolne Babin, po­
wiat Środa Pozn., poczta Pławce, telefon Śro­
da 266, ogłasza przetarg na wykonanie otyn­
kowania budynków mieszkalnych:

a) otynkowanie budynków mieszkalnych 
jeszcze nie otynkowanych,

b) usunięcie starych tynków na niektórych 
budynkach mieszkalnych i wykonanie 
nowych.

Chodzi o wlykonanie tynków systemem nowo­
czesnym na kolorowo — każdy budynek mie­
szkalny w innym kolorze. Przetarg ogłasza się 
na gospodarstwo Babin i Podgaj jako jedna 
całość oraz gospodarstwo Bagrowo jako dru­
ga całość. Rozpoczęcie robót przewiduje się 
wiosną 1962 roku. W przetargu mogą brać 
udział przedsiębiorstwa, państwowe, spółdziel­
cze i prywatne. Oferty należy składać pod 
wyżej wymienionym adresem do dnia 16 lu­
tego 1962 roku. Komisyjne otwarcie ofert na­
stąpi w dniu 19 lutego 1962 r. Zastrzega się 
prawo wyboru oferty według własnego uzna­
nia.

■llllllllllllllllllllllilllMIIIIH 
IIIIBIW

Dnia 13 grudnia . 1961 r. zmarł po ciężkich 
Sakramentami św.,cierpieniach, opatrzony 

przeżywszy lat 63, mój najukochańszy mąż, 
nasz ukochany ojciec, teść, brat, szwagier i wu-
jek, śp.

Roman Makowski
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 16 bm., o go­

dzinie 10,45 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.
W ciężkim smutku pogrążeni

ŻONA, CÓRKA. SYN, SYNÓW 
ZIĘĆ I RODZINA

Poznań, ulica Poznańska 27. 146634g

“I

Dnia 13 grudnia 1961 r. zmarł po krótkiej chorobie, przeżywszy lat 84, 
nasz kochany ojciec, pradziadek, dziadek, teść, śp.

Piotr Czapracki
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 16 bm., o godzinie 14,30 na cmentarzu 

na Zegrzu.

Poznań, uliea Inflancka.

W głębokim talu pogrążony 
SYN Z RODZINĄ

46672g
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Świerczewskiego 3 

tel. 452 89

Dnia 12 grudnia 1961 r. zmarł, śp.

Franciszek Radomski
współzałożyciel naszej Spółdzielni,

W Zmarłym straciliśmy długoletniego i wzo­
rowego członka.

Pamięć o Nim pozostanie długo wśród nas.
Pogrzeb odbędzie się w sobotę, 16 bm., o go­

dzinie 12,15 z kaplicy cmentarnej na Junikowie.
Rada Nadzorcza Zarząd Pracownicy

RZEMIEŚLNICZEJ SPÓŁDZ. ZAOPATRZENIA 
I ZBYTU METALOWCÓW W POZNANIU 

46619g
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zach.: 15.19

Pan kierownik przypuszczał... H 1

Teatrg
OPERA — g. 19 — „Fontanna 

Bachczysaraju” (koniec ok. g. 
22)

POLSKI — g. 19 — „Romeo i Ju­
lia” (koniec ok. g. 22)

NOWY — g. 11, 15.30 — „Farfurka 
krylowej Bony” (koniec ok.. g. 
18)

OPERETKA — g. 19 — „Rosę Ma­
rie” (koniec ok. g. 22)

MARCINEK — g. 11 — „Złota ryb­
ka” (koniec ok. g. 12.30)

SATYRY — g. 20 — „Wypędzeni z 
raju” (koniec ok. g. 22)

Kina
(Na wyłączną odpowiedzialność 

kierowników kin)
APOLLO — g. 10.30. 15, 19 — „Woj 

na i pokój” (USA, 12 1.)
BAŁTYK — g. 10 12.30, 15, 17.30, 

20 — „Les Girls” (USA 16 1.) 
CZTERNASTKA — g. 10, 12.50, 

15.30, 18, 20.15 — „Jego Ekscelen­
cja pan Dupont” (franc., 12 1.) 

DOM KULTURY MO — g. 10, 
12.30, 15, 17.30, 20 — „S.O.S. Ti­
tanic” (ang., 16 1.)

GONG — g. 10, 12 — „Na psa 
urok” (USA, 9 1.). g. 16, 18. 20 — 
„Agnieszka wśród gangsterów” 
(franc., 18 1.)

GWIAZDA — g. 10.30, 13, 15.30 — 
„Wiatr ucichł przed świtem” — 
(jugosł., g. 18. 20.15 — „Alba re- 
gia” (węg., 16 1.)

HUTNIK — g. 16.45. 18 — „Kobie­
ta w szlafroku” (ang., 16 1.) 

KOSMOS — g. 17. 19.30 — „Desz­
czowa piosenka” (USA, 16 1.) 

MALTA — g. 16 — „Piotruś Pan” 
(USA, 7 1.). g. 18. 20 — „Skarby 
króla Salomona” (USA, 10 1.) 

MINIATURKA — g 15.45, 18, 20.15 
„Ostrożnie babciu” (radź., 12 1.) 

MUZA — g. 10, 12.30, 15, 17.30 , 20 
„Zaduszki” (polski, 16 1.)

OSIEDLE — g. 15.45. 18. 20.15 — 
„Jakobowsky i pułkownik” — 
(USA, 16 1.)

PANCERNIAK — g. 17.30 , 20 — 
„W biały dzień” (szwajcarski, 18 
lat)

PIAST — nieczynne
RIALTO — g. 10, 12.30, 15, 17.30, 

20 — „Zona modna” (USA. 16 1.) 
SCALA — g. 16. 18, 20 — „Cham­

pion” (USA, 16 1.)
WARTA — g. 10. 12.30. 15, 17.30 , 20 

„Tajemniczy rewolwer” (ang., 16 
lat)

WCZASOWICZ -r- g 17. 19.15 — 
„Dziś w nocy umrze miasto” — 
(polski. 14 1.)

WRZOS (Luboń) — nieczynne
WRZOS (Mosina) — g. 17 — „Mil­

czące ślady” (polski, 14 1.), g. 
19.15 — „U progu życia” (szwedz 
ki. 18 1.)

ZNICZ (Żabikowo) — g. 19 — 
„Pięć łusek” (NRD)

FOTOPLASTIKON — g. 10—21 — 
„Londyn 1959 r.”

CYRK WĘGIERSKI — ul. Śnia­
deckich — hala nr 16 — godz. 19.

Radio
WARSZAWA I: 6.40 — Omówie­

nie aud. szkolnych i oświato­
wych; 6.43 — Ludowa muz.; 7.45 — 
— Aud. dla dzieci; 8.50— „Z mo­
jej teczki”; 9 — Aud. dla klasy 
VI; 9.30 — Piosenki rozrywkowe; 
9.40 — Aud. dla przedszkoli; 10 — 
Publicystyka międzynarodowa; — 
10.10 — Słowniczek muz.; 10.25 — 
Muz. popularna; 11 — Humoreski 
J. Ozgi-Michalskiego; 11.30 — Mu­
zyka rozrywkowa; 12.15 — Publi­
cystyka ekonomiczna; 12.45 — 
Swojskie melodie; 13 — Aud. dla 
klas I i II; 13.20 — Edward Grieg. 
2 tańce symf. na tematy norwe­
skie z op. 64 na wielką orkiestrę; 
13.30 — Fel. muz. J. Waldorffa; — 
14 — „Kanada pachnąca medycy­
ną”; 15.10 Aud. dla dzieci star­
szych 15.35 — Z muzyką przez 
stulecia; 16.05 — „Ewa i Księ­
życ”; 16.30 — Koncert Chóru 
a cappella PR; 16.50 — Tań­
ce polskie: 17.os — Kulturą 
pilnie poszukiwana; 17.40 — Pieś­
ni Stanisława Niewiadomskiego 
do słów Adama Asnyka; 18 —
Uniwersytet Radiowy; 18.10 
,,Przygody człowieka myślącego 
ode. pow. M. Dąbrowskiej; 18.45 
— „Pięć minut o wychowaniu”; 
18.50 — Kurs nauki jęz. ros.; 19 05 
— Muz. tan.; 19.30 — Trzy po
trzy _ zespołu Dziewiątka; 20.26 
Sport; 20.30 — Litewskie mel. lu­
dowe; 21 — Notatnik kulturalny; 
21.10 — Tu redakcja ped.: 21.20 — 
Koncert życzeń; 22.10 — odtworzę 
nie fragmentu recitalu'fort.; 22.42 
— Mel. na dobranoc.

POZNAŃ; 6.40 — Omówienie
audycji szkolnych i oświatowych; 
7 — Muzyka; 8.35 — Kurs nauki 
jęz. ang.; 8.50 — Muz. operetkowa 
Jakuba Offenbacha; 9.30 — „Bu­
dujemy Szkoły Tysiąclecia”; 10.30 
— Z ż.ycia ZSRR; 11 — Dawni pio 
senkarze i małe zespoły wokalne; 
U 30 — Aud. społeczna; 11.40 — 
Zygmunt Noskowski: „Z Śpiewni 
ka dla dzieci”; 12.15 — Pol. muz. 
ludowa; 12.30 — Radiowa Agro- 
nomowka; 14.05 — Kwintet Shea- 
ringa z sekcją smyczkową; 14.25 
— Aud. dydaktyczna dla rodzi­
ców; 14.45 — „Mamuty nad rzeką 
kamienną” fel. mgr. T. Żurow­
skiego z cyklu: „Fakty śmielsze

Krzywdzące opime a ich rezuhady

Do jakiej perfekcji dochodzi się w stwarzaniu różnego ro­
dzaju alibi, możemy przekonać się codziennie. Na każdą 
okoliczność, przewiduje się kilka wariantów, by w rezul­
tacie wyjść cało przed opinią społeczną czy ewentualnie wy 
miarcm sprawiedliwości. Codziennie nowe recepty, codzien
nie bardziej pomysłowe. Dziś odkryjemy dwie z nich. Tjm 
razem z przedsiębiorstw Miejskiego Handlu Detalicznego.
List pierwszy od p. G. F.
„Od 25 listopada 1960 roku pra­

cowałam w sklepie z obuwiem 
MHD jako ekspedientka. Oprócz 
mnie zatrudnione były kierow­
niczka z siostrą i sprzątaczka. 25 
października br. otrzymałam zwoi 
nienie. W dyrekcji stwierdzono, 
że sklep ma poważne manko, a 
kierowniczka zgłosiła zastrzeżenia 
co do mojej uczciwości. Na moje 
protesty dyrekcja przeniosła mnie 
do innego sklepu. Po dwóch 
dniach jednak nowy kierownik 
odesłał mnie do dyrekcji. Tam 
powiedziano mi, że złożył on pi­
smo, w którym oświadczył, że 
zginęło mu 100 złotych, znalazł je

Opera zapowiada na naj­
bliższe dni szereg go­

ścinnych występów artystów z 
innych miast kraju. I tak w 
dniu 16 bm. w operze „Rigo- 
letto” wystąpi znakomita śpię
waczka warszawska Bo-
gna Sokorska. Kreować ona 
będzie rolę Gildy. Partię ty­
tułową wykona baryton Opery 
Warszawskiej — Zdzisław Kii 
mek. Marian Woźniczko, tak­
że artysta opery w Warsza­
wie, wystąpi 18 bm. w operze 
„Traviata”, w której usłyszy­
my również Zdzisława Niko­
dema. Ponadto M. Woźniczkę 
usłyszymy 20 bm. w roli ty­
tułowej opery „Eugeniusz Onie 
gin”.

ri7 kawiarni „Literacka” 
przy St. Rynku od kilku 

dni panuje ruch iście , przed­
świąteczny. Lokal ten — mi­
mo swej nazwy — tym razem 
gości artystów-plastyków, kto 
rzy urządzili tu swoją wysta­
wę wraz z kiermaszem gwiazd 
kowym. Zwiedzający mogą na 
być na miejscu piękny pre­
zent w postaci rysunku, oleju 
lub grafiki w cenach od 100— 
1500 zł. Kiermasz czynny w 
godz. od 12—19. (ino)

niż fantazja”; 15 — Koncert Po­
znańskiej Orkiestry Smyczkowej; 
15.30 — Dla dzieci ode. pow. J. 
Brzechwy „Podróże pana Klek­
sa”; 16.05 — Komunikaty; 16.25 — 
Reportaż sportowy E. Pacholskie 
go pt. „Victoria — znaczy zwy­
cięstwo”; 16.40 — Aud. Urszuli 
Łączkowskiej; 16.55 — Piosenki w 
tan. rytmach; 17.30 — Sport; 17.40 
— Aud. publicystyczna; 18 — Mu-
zyka polska; 18.35 ,,Sezamie
otwórz się” aud. Red. Ekoncmicz 
nej; 18.50 — Kujawiak M. Popław
sklego; 18.55 Wojciech Strąk
przed mikrofonem; 19.30 — Echa 
Festiwali Europejskich — Odtwo­
rzenie koncertu symfonicznego z 
tegorocznego Festiwalu w Mon- 
treux; 20.45 — Dyskusja literacka;
21.05 d. c. koncertu; 22.13
Sport; 22.16 — „Słowik” słuch, wg 
Komedii R. Lamoureux; 23.16 — 
Mel. tan. gra Orkiestra Francka 
PourceTa.

Telewizja
POZNAŃ: 17.30 — Młodzieżowy 

program publicystyczny „Propo­
zycje cz. II” (Poznań — ogólno­
polski); 18 — Film dla młodz. 
„Leśna ballada” — (lok.); 18.55 — 
Program filmowy „Wspomnienia 
o gwiazdach” — (W-wa); 19.30 — 
Dziennik TV — (W-wa); 20 — 
Mecz hokejowy „CSRS — Kana­
da” — (Praga); 21 — Program roz­
rywkowy „Wierny robot” (W-Wa); 
21.55 — Ostatnie wiadomości — 
(W-wa).

KATOWICE: 17.28 — Film z se­
rii „Przygody dziwnego psa Huck- 
leberry”; 17.50 — „Aktualności”;
20 ,Z wizytą w teatrze”s

Koncerty
AULA U AM — 

symfoniczny
g. 19.30 — Koncert 
z okazji 40-lecia

PWSM, dyrygent Władysław 
Słowiński, soliści BożenA Kar­
łowska — sopran, Aleksandra 
Utrecht /— fortepian, Włodzi­
mierz Tomaszczuk — flet.

Dyżury pełnią
SZPITAL IM. PAWŁOWA — cM-

rurgia — interna — ni. Garba- 
ry 17, tel. 540-04.

APTEKI: Głogowska 47, Kraszew­
skiego 12, Marcinkowskiego 11. 
Mazowiecka 12, Dzierżyńskiego 
349, Główna 53.

w śmieciach i przypuszcza, że Ja 
je tam schowałam. Dyrekcja 
zwolniła mnie. Teraz szukam pra­
cy. Ale gdzie innie przyjmą?... 
Co mam robić?”

Sprawdziliśmy. Fakty po­
dane w liście potwierdzają się:

► W sklepie przy ul. W. 
stwierdzono duże manko. Wie 
dy kierowniczka złożyła pismo 
zgłaszające zastrzeżenia co do 
uczciwości G. F.

► Kierownik sklepu przy ul. 
Dzierżyńskiego zgłosił do dy­
rekcji przypuszczenie, że 100 
złotych znalezione w śmie­
ciach to prawdopodo­
bnie dzieło G. F.

► G. F. pracowała poprze­
dnio 11 lat w instytucji, do któ 
rej po chorobie płuc nie mo­
gła ze względów zasadniczych

zarządzenia zabraniające kate 
gorycznie wystawiania tego ro 
dzaju opinii nawet człowieko­
wi, który spotkał się z Temi­
dą. Kto teraz przyjmie dziew 
czynę do pracy? Nad tym chy 
ba nikt w MHD się nie zasta­
nawiał?

Oba wypadki podajemy ja­
ko rażący przykład stosunku 
niektórych dyrekcji do pra­
cowników, oba wypadki to ty­
powe metody urabiania krzyw 
dzących opinii na podstawie 
przypuszczeń. A piszemy o 
tych sprawach, by zaintereso­
wać nimi także Związek Za­
wodowy Pracowników Han­
dlu. Znajdzie on tutaj piękne 
pole do okazania troski o sze­
regowych pracowników skle­
pów.

Janusz Mania z Wildy.

— Słyszałem od kolegów, że 
chodzą do Wieczorowego Tech 
nikum Mechanicznego przy Ko 
mitecie Miejskim ZMS. Proszę 
o radę gdzie mogę się w tej 
sprawie zgłosić?

Red.: Przy Komitecie Miej­
skim ZMS znajduje się Uni­
wersytet Robotniczy. Tam też 
znajduje się Technikum Mecha 
niczne Wieczorowe dla Pracu­
jących. W roku bieżącym słu­
chacze uczą się następujących 
specjalności: budowy maszyn, 
obróbki i skrawania, elektro­
energetyki oraz eksploatacji i 
budowy samochodów. Zgłoszę 
nia przyjmuje Komitet Miej­
ski ZMS, ul. Kościuszki 80 a, 
II ptr. pok. 10. Szczegółowych 
informacji udzieli Panu Komi­
tet Miejski ZMS.

IMPREZA ZA 3 ZŁ

K. Konrad Gunther ul. Matej-

powrócić. Cieszyła się tam
jak najlepszą opinia.

Skoro więc wszystko zosta­
ło oparte na przypuszczeniach, 
to może i dziennikarz ułoży 
jedną „bajeczkę”.

Kontrola nad ekspedientką 
nie by ła trudna. W sklepie by 
ła kierowniczka i jej siostra. 
Przy kasie pracowały tylko 
one. Wszystko było w porząd­
ku do chwili, gdy wyskoczyło 
manko. Wtedy dopiero kierów 
niczka przypomniała sobie, że 
można podzielić się odpowie­
dzialnością. System — „to nie 
ja, to ona” zaczął działać. Ma­
lutkie pisemko do dyrekcji i 
rozpoczęło się „urabianie” opi 
nii. Pobyt w drugim sklepie 
to tylko formalność. Możliwe, 
że nowy kierownik był dobrym 
znajomym tamtej kierowniczki 
Może więc pomógł w tworze­
niu alibi. Znalazł w śmieciach 
100 złotych. Kto mógł je tam 
rzucić? Tylko ta, do której 
zgłaszano już zastrzeżenia. 
Cóż miała robić dyrekcja 
MHD-Obuwie? Trzeba byio 
ekspedientkę zwolnić i tym 
samym przypisać jej część od­
powiedzialności za manko w 
pierwszym sklepie, w którym 
pozostawiono siostrę kierow­
niczki. Opinia zrobiła swoje...

Ale mamy jeszcze piękniej­
szy „kwiatek” z działalności 
„wychowawczej” MHD. Tym 
razem z dyrekcji Nabiałem i 
Pieczywem.

Oto w skrócie treść listu 
nr II.

Janina M., po ukończeniu w 
tym roku szkoły handlowej 
rozpoczęła 23. 8. pracę jako 
ekspedientka w sklepie z na­
białem. Widocznie szkoła źle 
ją wychowywała, gdyż już 14 
października otrzymała zwol­
nienie z powodu nieuczciwości 
Kierowniczka podała, że przy 
puszcza itd. itd. Znamy to, 
znamy. W sklepie było man­
ko. A dyrekcja, biorąc młodą 
dziewczynę w obronę, jako że 
pierwszy raz zaczęła praco- 
Aać, wręczyła jej ...zwolnienie 
i opimę podpisaną przez dyrek 
lora J. Cieślaka, w której m. 
in. napisano:

..za czas pracy w naszym 
przedsiębiorstwie w/w wywiązy­
wała się niespecjalnie, gdyż kie­
rownik sklepu miał do wymienio­
nej zastrzeżenia co do uczciwo­
ści...”

Po raz pierwszy czytamy ta­
ką opinię, mimo że istnieją

Zmiany przystanków 
autobusowych

Od 16 bm. nastąpi zmiana w lo­
kalizacji niektórych przystan­
ków autobusowych. Przystanki 
odjazdowe dla linii 61 i 82 przy 
Og/odzie Botanicznym zostaną 
przesunięte do przodu o około 
59 m. Wkrótce ustawione tam zo­
staną barierki dla utrzymania 
porządku pódczas wsiadania do 
autobusów. W przyszłym roku 
przewiduje się pobudowanie tam 
daszka ochronnego przed desz­
czem.

Przystanek przy ul. Kościelnej 
w kierunku Łazarza zostanie cof­
nięty o około 20 m od ul. Dą-
browskiego, natomiast prze-
ciwnym kierunku przeniesiony 
zostanie za wylot ul. Poznańskiej.

Przystanki na ul. Fortecznej 
przesunięte będą w kierunku 
bramy wjazdowej „ALGO”. Na­
tomiast dla mieszkańców ul. 
Okopowej i Pstrowskiego powstn- 
nie w pobliżu ich osiedla dodat­
kowy przystanek, (na)

które 
psuć.

jarzyny 
Słyszałam,

szym sposobem 
wywania jarzyn

zaczęły Rtą 
że najlep- 

d<> przecho- 
na zimę to

zasolenie (zakiszenie) ich. Bar­
dzo proszę o radę.

Red. Warzywa należy 
brze umyć, obrać i utrz.eć na 
tarce o dużych oczkach. »() 
brze wymieszać z solą i uk^. 
dać do słoi lub kamiennego 
garnka, ubijając drewnianą 
łyżką. Przykryć celofanem. 
Proporcja: na 1 kg jarzyn —
0,5 szklanki

CHODZI

Janusz K.,

soli.

O

ul.
Od dłuższego 

prasie naszej,

ZDROWIE

. Głogowska:
1 już czasu w 
szczególnie zaś

Trwają 
Dni Trzeźwości"

Kilka ciekawych imprez 
przygotowały wspólnie Woje­
wódzki i Miejski Komitety
Przeciwalkoholowe 
„Dni Trzeźwości ’.

z okazji 
W roku

bieżącym trwają one od 10 — 
17 bm. Na zakończenie, wła­
śnie 17 bm. w auli UAM i w 
Domu Kultury „Stomila” od­
będą się koncerty, w czasie 
których zostaną wręczone na­
grody zwycięzcom radiowego 
konkursu związanego z Dnia­
mi Trzeźwości. O popularno­
ści konkursu świadczy ponad 
1.200 nadesłanych odpowiedzi.

Skutki pijaństwa — to te­
mat wystawy urządzonej w 
gmachu Prezydium RN m. Po­
znania. Wydaje nam się, że 
niektóre zakłady mogłyby u- 
rządzić wspólne zwiedzanie tej 
wystawy połączone z odpowie 
dnią prelekcją.

W 5 kinach wyświetlane są 
specjalne filmy krótkometra- 
żowe a w większych zakła­
dach pracy i poradniach lekar 
skich wygłasza się odczyty o 
szkodliwości nadużywania al­
koholu. (jk)

Tu odciąć!

W dniu zmarłych 
razowy przejazd

za jedno- 
autobusem

Junikowo do cmenta
rza płaciłem 3 zł, w dodatku 
na bilecie widniał czerwony
napis „Impreza”. Ładna 
preza urządzona w

im- 
dniu

w „Przekroju” ukazują się 
hasła — slogany itp. „Dbaj 0 
zęby”, „Czyść rano i Wje. 
czorem zęby” lub „Czystość 
i zdrowie zawsze idą w pa­
rze”. „Spotykaj się ze mną 
przynajmniej’ raz dziennie — 
mydełko” itd. Slogany, które 
uważam za zupełnie niewła­
ściwe i niesłusznie kierowane 
pod adresem wszystkich.

Red. Niezupełnie zgadzamy 
się z Pana poglądem. Więk-

zmarłych i to jeszcze jaka 
kosztowna.

Red.: Celem zapewnienia
przewozu pasażerów na cmen­
tarz w dniu 1 listopada MPK 
uruchomiło dodatkowy tabor 
i zatrudniło dla tego celu 
pracowników ruchu, wolnych 
tego dnia od pracy. Taki stan 
rzeczy podniósł oczywiście ko­
szty eksploatacyjne. Jeśli cho­
dzi o napis „impreza” to 
względy oszczędnościowe nie
dopuszczają 
specjalnych 
zmarłych. Z 
sprzedawało

do drukowania 
biletów na dzień 
tego powodu MPK 
bilety imprezowe

w cenie 1.50 zł i 3 zł w za­
leżności od długości trasy na 
każdych dodatkowych liniach, 
nie mających charakteru li­
nii stałych.

SOLONA WŁOSZCZYZNA 
NA ZIMĘ

Renata B:

W październiku wykopałam 
z ogródka resztki włoszczyz­
ny. Pozostawiłam je w koszu 
w piwnicy, która jest ciepła. 
Obecnie stwierdziłam, że nie-

>oziia; pozwaię
Pożary i hejnał

T*ak jak dawno istnieją osiedla ludzkie, tak dawno też 
istnieje problem walki z pożarami. W historii Po­

znania sięgnijmy do XV w., kiedy to specjalne przepisy 
określały kto i w jakim momencie powinien pomóc 
w przypadku wybuchu ognia. Wodę do gaszenia pożaru 
dowozili wówczas pachołkowie miejscy, tzw. łaziebnicy 
i piwowary stali przy studniach z wiadrami, robotnicy 
transportowi nosili drabiny i bosaki, a cieśle i murarze 
biegali z siekierami, by rozbijać to, „co starsi rozkazali”.

W’ XVI w. na narożnikowych kamieniczkach ważniej­
szych ulic zawieszono po 2 bosaki i 2 drabiny, przy stu­
dniach stały zawsze wiadra i kufy, a każdy właściciel 
domu zobowiązany był posiadać 2 wiadra i 2 sikawki 
ręczne.

Te środki ostrożności nie uchroniły Poznania od wiel­
kich pożarów. Tak np. Chwaliszewo płonęło cztery razy, 
Ostrówek spłonął niemal w całości dwukrotnie, a w 1803 
roku wybuchł olbrzymi pożar w okolicy St. Rynku. 
W ciągu jednego dnia ogień strawił ponad 275 domów, 
a bez dachu nad głową pozostało 7 tys. osób.

W 1845 r. powstało w naszym mieście Ochotnicze Tow. 
Ratunkowe, a 10 grudnia 1877 r. utworzono I oddział za­
wodowej straży pożarnej. Liczył on 12 osób. Ponadto 
równocześnie powstała w Młynie Kratochwila przy ul. 
Młyńskiej 10-osobowa prywatna straż pożarna.

Obecnie mamy w Poznaniu 4 Oddziały Zawodowej 
Straży Pożarnej, a ponadto na Dębcu istnieje Szkoła Ofi­
cerów Pożarnictwa, której zabudowania powstały już po 
II wojnie światowej.

W dawnych czasach stróżem ogniowym był trębacz ra- 
’’ tuszowy. Jego obowiązkiem było bicie w dzwony 

na alarm, a w nocy wywieszanie na wieży latarni w kie­
runku, w którym zauważył pożar. Obecny hejnał, roz­
brzmiewający z wieży Starego Ratusza codzieńnie o go­
dzinie 12 w południe, nie ma jednak nic (wspólnego 
z tamtym sygnałem, alarmującym mieszkańców do gasze­
nia ognia. Być może sama tradycja wywodzi się z onych 
lat, jednak zupełnie inna jest melodia hejnału'. Systcma- 

/ tyczne trąbienie hejnału, dającego miastu znak, że czuwa 
ktoś na wieży ratusza wprowadzono w r. 1749. Wówczas 
to Jan Mazuchowski otrzymał od rajców miejskich po­
sadę starego trębacza. Był on zobowiązany trąbić hejnał 
co godzinę od 7 wieczór do Girano, a w ciągu dnia od 11 
do 14. W razie pożaru miaj wywieszać sygnał 
alarmowy. Rada Miejska ofiarowała tręba­
czowi sowite wynagrodzenie. Wynosiło ono 
4 zł. tygodniowo „na wikt”. Specjalne dodatki 
przysługiwały trębaczowi z okazji wielkich 
świąt.

Obecnie wygrywany hejnał nie jest także 
melodią z XVIII w. Był on grany przed wojną, 
a wznowiono go 27 grudnia 1945 r. w 27 rocz­
nicę Powstania Wielkopolskiego.

szość osób 
rprawy z 
mogą być

nie zdaje sobie 
tego, jak fatalne 
skutki zaniedba-

nia pielęgnacji zębów. Za­
starzały pokarm gromadzący 
się pomiędzy szczelinami u- 
zębienia zatruwa niekiedy ca­
ły organizm. Zęby należy
czyścić kilka razy 
lj. rano, wieczorem 
dym posiłku (a o 
mięta mało ludzi).

dziennie, 
i po każ- 
tym pa- 

Szczotecz-
ka winna dotrzeć do najgłęb­
szych zakamarków wszystkich
zębów, nie tylko po ze­
wnętrznej stronie. Tą
historia mydłem.

sama 
Często

ludzie myją codziennie tylko 
te części ciała, które są wi­
doczne, tj. twarz, uszy, szy­
ję, dłonie. Resztę zaś w wan-
nie na tydzień. I to nie
zawsze. Dlatego więc slogany 
o których Pan wspomina są 
najwłaściwsze i najsłuszniej­
sze.

JAK PRZYRZĄDZAĆ KARPIA

Helena K.:
Prosz.ę poinformować mnie 

j; k przyrządza się karpia w
szarym 
twierdzi, 
zawsze :

sosie słodko. Mąż
, że u niego w domu 
się tak właśnie kar-

pia wigilijnego jadało, a prze­
pisu on ani ja nie znamy.

Red.: 
rzadziej

Karp na szaro coraz 
pojawia się na na-

szych stołach, a trzeba przy-
znać, że 
czonego 
ugotować 
r»yn. Po 
Kieliszek

to specjał.
i osoloncgo

ugotowaniu

Oczysz- 
karpia 
z ja- 
dodać

białego wytrawnego
wina, sok z 1/2 cytryny, parę 
ziarnek czarnego pieprzu, ziela 
angielskiego i trochę imbiru.
U gotowaną rybę wyłożyć na

ogrzany półmisek wywar
przecedzić, dodać łyżkę cukru, 
5 dkg utartego piernika, 
trochę posiekanych migdałów, 
5 dkg rodzynek oraz szklan­
kę ciemnego piwa. Sos za­
gotować (jeśli jest — dodać 1 
kieliszek rumu) i polać rybę. 
Radzimy spróbować — bardzo 
smaczna, (ino)

INFORMUJEMY
Klub Międzynarodowej 

Książki zaprasza 16 bm. 
18 na otwarcie wystawy 
(kwiaty) Marii Dolnej.

Towarzystwo Literackie

Prasy 1 
o 
graf i >4

im. A»
bm. «Mickiewicza urządza 17

godz. 11, w sali PTPN, ul. Mie> 
żyńskiego 27/29, odczyt prof.
T. Ulewicza z Uniwersytetu J®- 
giellońskiego pt. „Europejski® 
znaczenie poezji Jana Kocha* 
nowskiego”.

Klub Wolnej Myśli, ul. WeźnJ 
12, zaprasza dziś o godz. U,30 
wieczór poezji T. S. Elliota 
wykonaniu artystów scen pozna 
akich: E. Pietryka i C. Kussykaj

Poznańskie Tow. Muzyczne i"* 
H. Wieniawskiego zawiadamia, ? 
kierownictwo zamku w Lagow: 
organizuje 10-dniowy turnus wcza* 
sów świątecznych. Szczegółowyc 
informacji na ten temat udz'e5 
sekretariat Towarzystwa, St. RZ* 
nek 46 do 16 bm.

Zgubiono - znaleziono
, , Tgii

P. Ewa Zielonka na Moście 
atralnym znalazła zegarek 
ski z bransoletką, p. Eugem^^ 
Kowalak, z Mosiny, w dniu 
bm., w Cyrku po I przedstaw’^ 
niu — także zegarek darr>s i 
bransoletą. Oprócz tego w 
dakcji naszej znajdują Się: 
cze (5) znalezione na ul. 
taka o północy w dniu 8 
okulary 2-ogniskowe znale?' 
na ul. Rataiezaka oraz 
ka gwarancyjna W^M na naz M 

K-upa. . 1sko Kazimierz 
odebrać można redakcji uU
Grunwaldzka 19, pok. s2- (i)


